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« milionów 
zbrodniarzy 


Prokurator Jackson w czasie pobytu w 
Pradze Czeskiej oświadczył, że proces 
norymberski ujawnia i oświetla taki 
ogrom niemieckich zbrodni, o których 
możliwości dopiero przebieg procesu ога? 
skrupulatnie nagrmadzone dokumenty 
i dowody przekonają świat. Inaczej wy- 
dawać by się to wszystko mogło wprost 
nieprawdopodobne. Dalej prok. Jackson 
stwierdził, że wśród Niemców jest ok. 7 
milionów zbrodniarzy wojennych. 

Siedem milionów katów, oprawców, 
opryszków i zbirów wydał że swego łona 
naród niemiecki! Siedem milionów ро- 
tworów, zbroczonych krwią klilkudziesię- 
ciu milionów онат zamęczonych lub wy» 
mordowanych, wydanych na bezprzykła= 
dne męki i katusze, Piekło obozów kon- 
ceniracyjnych i obozów jeńców, straszli» 
wa ohyda „tdbryk śmierci”, krematoriów, 
komór gazowych, instytutów doświadczal= 
nych, gdzie dla cełów »rzekomo nattko* 
wych tysiące ludzi poddawanych było 
najokropnięjszym doświadczeniom, z те» 
ашу śmiertelnym, — w tych wszystkich 
bestialstwach siedem milionów Niemców 
brało udział bezpośredni lub pośredni 
i są za nie w pełni odpowiedzialni. 
Stwierdza to autorytet tak miarodajny i 
niezaprzeczalny jak prokurator Jackson. 

Te 7 milionów zbrodniarzy przebywa 
na wolnej stopie, złipełnie bezkarnie, 
Przez 6 lat wojny oprawcy ci nagroma* 
dzili olbrzymie łupy rabunków i grabie= 
ży, Dziś z tych zdobyczy — w kiejno= 
tach i innych wartościach, wydartych 
swym ofiarom — żyją dostatnio i ber 
trosko. Onisto stanowią potężny trzon 
teutońskich planów zemsty (21) i odwetu, 
олі skupiają siły: hitlerowskiej irreden- 
ty. oni gą ośrodkiem. germańskiego nie- 
nrzejednania.  Niewdtpliwie przenikają 
masowo wszędzie —:do nowopowstałych 
stronnictw „demokratycznych, do insty- 
сїї i urzędów, do*radia, prasy itd. Dos 
póki problem tych siedmiu milionów ак- 
tywnych. zażortych hitlerowców, zdepra* 
wawanych  przeż "swe  bezprzykładne 
zbrodnie, wyzutych z. sumienia i wszels 
kich uczuć ludzkich, zdziczałych, zbestia= 
Fzowanych, nieuleczalnie zatrutych ja 
dem kanibalskiej doktryny rasizmu, do» 
póki problem ten nie zostanie rozwiąza= 
ny zdecydowanie, radykalnie — dopóły 
zwyciestwo nad militaryzmem i zabor= 
czością germańską stać będzie pod nie» 
рокоіасут znakiem zapytaniać 

Na razie realia ва ostrzegawcze, Niem- 
cy i z tej wojny, jak się okazuje, wyszły 
względnie obronną reką. Są o wiele mniej 
zniszczone, niźli można było sądzić. Prze 
mysł niemiecki, pomimo bombardowań, 
w zndcznej wiekszości ocalał. Już dziś w 
niektórych gałęziach osiągnąć może skalę 
przedwojenną. Metody arglosamerykań- 
skie coraz wyraźniej dąża do utrzymania 
poziomu produkcji niemieckiej, Niemcy 
przez 6 lat rabowały bez skrupułów kra= 
je okupowane, wywożąc z nich wszystkie 
uchwytne bogactwa і niezliczone maszy* 
ny..Dziś sasiądujące т Rzeszą kraje są 


Zamieszczając poniższy artykuł, — Rē- 
dakcja „Tygodnika Demokratycznego” 
otwiera dyskusję na ten tak żywotny 
a jakże aktualny dziś temat. Dyskusja, 
która nie watpimy przeniesie się poza 
ramy naszego „Tygodnika“ — będzie tym 
ciekawsza, że zapoczątkowana została 
wystąpieniem śmiałym i bezkompromiso”* 
wym. 

х жж 

Dobrze uczynił ob. Jan раъ-Косіоі, że 
z okazji pierwszych powojennych Świąt 
Wielkiej Nocy ogłosił w numerze świą- 
tecznym „Dziennika Łódzkiego” krótki 
artykuł, pełen jednak głębokiej i nie- 
powszedniej treści, a poświęcony stosum- 
kowi wiary do rozumu. „By religia miała 
wpływ na człowieka” — powiada w kon- 
kluzji swego cennego artykuliku woje- 
wyda łódzki — a przez to przyczyniła cię 
do odbudowy moralności świata, ko- 
піестпе się staje; aby — przemawiając do 
jego duszy — mówiła jednocześnie do 
jego rozumu — do tych dwóch władz, 
ktore kierują człowiekiem i jego po- 
stępkami. Bez ich wzajemnego udziału 
niemożliwe jest odrodzenie się ludzkości, 
w której wojna straszliwa dokonała do- 
głębnych a niebywałych w dziejach 
świata przeobrażeń”. 

Konkluzja ta jest niewatpliwie słuszna 
i żadnych komentarzy właściwie nie wy- 
maga, gdyby nie jedno ale". Sformuło= 
wana została przez autora jako postulat, 


jako dezyderat ujmowania stosunku ró- 
wnotzędności wiary i rozumu Фа celo* 
wego kształtowania psychiki ludzkiej — 
pro futuro, hie zaś jako stwierdzenie fak- 
tu już dziś istniejącego, Autor wyraźnie 


wskazuje, że Kościół — oczywiście 
mia na myśli Kościół Katolicki — „strze- 
сас swych tajemnic, głosił zawsze wyż* 
szość Wiary nad rozumem“, Czy istotnie 
tak było zawsze, czy też przeciwnie w 
szeregu ustępów Ewangelii, w naukach 
takich potentatów myśli obok wiary, jak 
ma początku dziejów Kościoła — św. .Pa- 
weł w średniowieczu, św. Tomasz 2 Akwi- 
пи, a w dobie obecnej papieże Leon ХШ 
i Pius XI, nie ujawnia віе pełnia harmo- 
nii między wiarą a rozumem w istocie 
samej katolicyzmu, który zasadę „meta 
поет”, рглеројеріа wiary pierwiastkiem 
rozumowym (nus — grec. rozum) stawia 
niemal na czele swych dogmatycznych 
wskażąfi. 

Artyteuta niniejszego nie pisze kate- 
cheta lecz prawnik i publicysta świecki, 
który nie ma ani tytułu ani intencji roz 
ważania sprawy wyższości poglądu na 
świat, opartego na wierze, w stosunku do 
pogladu, opartego na wiedzy, lub od- 
wrotnie. 


Stary to spór oparty na zasadniczej 


tajemnicy naezeqo istnienia w ramach 
ludzkiego poznania, i nie o niego tu 
chodzi. Natomiast- głębia aktualnego 
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zdewastowane, walczą z najprymitywnieja 
szymi trudnościami. Niemcy zaś mają 
za agresję i grabieże premię w postaci о 
wiele większych możliwości wytwór: 
czych. 

Uzyskują tęż Niemcy drugą premię — 
w dziedzinie hudnościowej, Podczas woj: 
ny wymordowali hitlerowcy ok. 38 mie 
lionów ludności cywilnej z krajów okus 
powanych. Sasiedzi Niemców, w pierw- 
szym rzędzie Polska, ponieśli niepowetor 
wane straty w uszczerbku swego ludz 


20 proc. swej ludności, Niemców пікі nie 
wymordowywał. Mają oni jedynie straty 
żołnierzy — i pewien niewielki odsetek 
ludności cywilnej, jako ofiar bombardo- 
wania, W rezultacie stosunek wzajemny 
mas ludności ulega obecnie również pos 
ważnej zmianie na Korzyść Niemców. 
Niemcy liczą dziś ok. 75 milionów lud 
ności. 

Słabość i krótkowzroczność aliantów 
spowodowała, że z 1-еј wojny światowej 
Niemcy, pomimo klęski na polach bitew, 


kiego materiału. Polska straciła ok; 15 —! wyciągnęły w ostatecznym wyniku róże 
ТТЕ ООА НИИ НИИТИ ИЛТҮ ТИТ 


' Komitet Obchodu Swiat l-go i 3-go maja wzywa - 
członków i sympatyków Sironnictwa Demokratycznego do masowego 
udziału w pochodach pod Sztandarami Str. Demokratycznego 


ЕТТТ ОТТОГО ЕРЕ 
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dla milionów Polaków zagadnienia pole- 
qa ma tym, że ani Kościół, który tych 
ambicji posiadać nie może, ani nauka 
empiryczną, która jest jedynie zmienną 
drogą (metodą) badawczą, nie mają mo- 
nopolu na kształtowanie poglądu na świat 
człowieka nowoczesnego,  postęrjowca, 
gtęboko przywiązanego do idei urżeczy- 
wistnienia tych szerokich haseł demokra- 
tyzacji ustroju politycznego i społecznego 
oraz poziomu kulttmalnego ogółu, któ- 
rych kształtowanie się odbywa się obec- 
nie w oczach naszych. 

Można być katolikiem", zarówno 
wstecznikiem, jak i postępowcem, można 
być naukowcem" również starej daty 
і басу: z biegiem czasu. Ale ani „reli- 
gijność”, ani huxleyowski agnostycyzm 
czy obojętność w rzeczach wiary nie sta- 
nowią tu żadnego kryterium podziału. 

Jeśli tezy programowe ' Stronnictwa 
Demokratycznego „poręczają wszystkim 
obywatelom wolność sumienia i wyzna* 
nia”; jeśli „wychodzą one z założenia, że 
„Wiara jest sprawą osobistą każdego oby- 
watela i stwierdzają, że „przynależność 
do tej czy innej grupy wyznaniowej lub 
bezwyznaniowej ie może вбапоуіс o 
uprzywilejowaniu lub ograniczaniu oby- 
watela w jego prawach”, to właśnie mają 
one na widoku zasadnicze równoupraw* 
nienie poglądu na świat religijnego (du- 
chowego), opartego na objawieniu bos- 
kim і świeckiego opartego na panteistycz= 
nej (i materialistycznej) podstawie. 

Jeśli obie drogi kultury : nowoczesnej 
— religijnej i świeckiej — ва zasadniczo 
równouprawnione, jeśli innymi słowy — 
używając aktualnego języka politycznego 
— пр, katolicy francuskiego ruchu repu- 
blikańsko-hidowego (MRP) ва równie 
dobrymi postępowcami i demokratami, 
jak i różnych odłamów i odcieni восја- 
liści, radzieccy komuniści сту też an- 
gielscy „trudowcy', tło. wyjaśnić można 
i należy, na czym "polega właśnie nowo- 
czesna zgodność poglądów Kościoła z оро" 


STR. DEMOER, W ŁODZI 
WOBEC 11 3 MAJA — PATRZ STR, 3.CIA 


norodne korzyści i uzyskały potężną 
podstawę do przygotowania nowej wojny. 

Obecnie wszystkie fakty, powtarzające 
się ze złowieszczą koincydencją analo= 
giczne błędy, ta sama słabość, równie 
nieopatrzńa chwiejność, niepokojące roz- 
dźwięki wśród zwycięzców — znów та» 
snuwają przyszłość chmurami niepewno= 
ści i zaledwie nazajutrz po zakończeniu 
tej apokaliptycznej wojny stawiają u 
wrót sąsiadów Niemiec groźne widmo 
niebezpieczeństwa germańskiego milita- 
ryzmu, s Dr. G. 


Br. 2 
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stępem właściwie pojętej nauki 
życia? Ograniczam się do powyższego 
zagadnienia gdyż ono jedynie jest po- 
zornie sporne, a w każdym razie wielo- 
krotnie źle ujmowane, gdy postępowości 
i demokratyzmu poglądów socjalistycz- 
nych, opartych na fundamencie nauko- 
wego marksizmu (dialektycznie ujmowa- 
nego materializmu dziejowego) nikt prze- 
cież w wątpliwość nie podaje. 


W spalonym w czasie zburzenia War- 
szawy szkicu badawczym о polskim 
neo-unitaryźmie prawnym, którego јейу- 
my posiadany egzemplarz nadesłał mi ła- 
skawie z Krakowa kolega prof. Langrod 
pisałem w 1938 roku co następuje: ...„Re- 
nesane moralny i religijny jest objawem 
znamiennym reakcji na wybitny upadek 
moralneści, charakteryzujący współcze- 
sne życie zarówno szerszych, kulturalnie 
słabszych, a dochodzących dziś do głosu 
warstw społecznych, jak i warstw śre- 
dnich i wyższych. 


„„Odradza się w kulturze świata, jako 
świadomy objaw masowy to, co zdawało 
się, iż pozostanie dobrem osobistym 
f prywatnym") stosunkowo niewielu in- 
teligentów o cechach szczególnej kultu- 
tury lub też dobrem szerszych warstw 
małomieszczańskich і włościańskich, zwy- 
czajowo i uczuciowo przywiążanych por 
przez pokolenia do obrzędów swego wy- 
тпап1а... 


17, 


„.Olbrzymim, wprost nieobliczalnym w 
skutkach na dalszą metę, poparciem tych 
prądów odrodzeńczych jest przełom, jaki 
w stuleciu bieżącym nastąpił w dziedzi- 
mie tak, zdawało się od świata tęsknot 
metafizycznych dalekiej, jak świat ści- 
słych badań naukowych Nowoczesne mi- 
krofizyka, mikrochemia i mikromechani- 
ka, obalając uważane do niedawna za 
twierdze nie do zdobycia „pozytywne 
prawdy nauki o niepodzielności atomu, о 
materialistycznej podstawie substancji, o 
panteistycznych źródłach materialistycz- 
nego monizmu, bez początku i końca, 
i wiele innych praw przyrodniczych stu- 
lecia ubiegłego, — nie zatrzymały się je- 
dynie na równouprawnieniu ściśle przy” 
rodniczym z materią ruchu, siły 
i energii. Przewrót ogarnął z kolei dzie- 
dziny nauk humanistycznych, normatyw- 
nych. wartościujących zjawiska i fakty 
dane mem w obserwacji bezpośredniej 
ze stanowiska pożadanych dóbr ludz- 
kich...” I oto w laboratoriach fizycznych 
i chemicznych uniwersytetów katolickich 
uczeni przyrodnicy zdobywają się na od- 
krycia eksperymenty epokowej natury 
a uczeni humaniści, socjologowie i pra- 


i 


DOKROŃCZBNIE 


nością + religią w postaci mowego 
i zmiennie kształtowanego prawa natury, 
Stopniowo i nie bez przeszkód 1 trudu 
rąbie sobie swą pewną ścieżkę przeko- 


Stutthof obok 
fabryka 
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zoficzna i religijna) 4 wyższa kultura 
materialna (pozytywizm i socjalizm) to 
pie wyłączające się antytezy, lecz nie- 
|odzownmie uzupełniające się, jako dopiero | 
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Przed wielkim procesem w Gdańsku 


W dniu 25 kwietnia rb. rozpoczął się 
przed Specjalnym Sądem Karnym w Gdań 
skw- proces przeciwko  18-1u fumikcjonariu- 
szom Obozu Koncentracyjnego w Stutthofie 
wzbudził wielkie zaimteresowanie. Proces który 
odsłoni tajemnicę tej straszliwej kaźni, jaką 
był Stutthof, Obóz ten wchodzący w skład 
hitlerowskiego koncemu fabryk przetwarza- 
jących człowieka na popiół jakby przez iro: 
пе nosił oficjalną nazwę „„Waldlager Stutt- 
hof“. Obóz leśny malowniczo położony, nad 
zatoką morską o 30 km od Gdańska obok 
wioski o tejże nazwie „,Stutthof", rozpoczął 
swą działalność już w momencie gvybuchu 
wojny, w roku 1939. Przed wojną na tym 
miejscu był tylko suchy piasek, później do- 
piero z ciężkiej pracy więźniów, z krwi 


i potu męczenników, wyrosła wspaniała, 
komfortowa budowla, przeznaczona na 


biura administracji obozu. Jakby dla kontra- 
stu tuż abok znajduje stę 30 wielkich bara- 
ków, przez które przewmęło się 120 tysię- 
cy ludzi, a śmierć znalazło 80 tysięcy. Kie- 
rowano tam w przeważającej większości 
więźniów politycznych, którzy stanowili 98 
proc. ogółu, Najwięcej było w Stutthofie 
Polaków i Żydów. . 

W miarę podbojów Hitlera, do obozu. 
napływać poczęli więźniowie ze wszystkich 
nieomal kątów Europy. Męczeńska śmierć 
wielu tysięcy ofiar obciąży zbrodniarzy są- 
dzonych w Norymberdze, obciąża w równej 
mierze Buehlowa, Grejsera, Fischera i cał 
legion pomniejszych kacyków hitlerowskich, 
którzy wiedząc о straszliwych metodach, 
stosowanych w obozie, zsyłali па udrękę i 
śmierć niewinnych ludzi. 

Z chwilą: przybycia do Stutthofu, więzień 
tracił od razu wszystkie prawa przynależne 
człowiekowi, pryestawał być człowiekiem, 
stawał się numerowanym niewolnikiem, któ- 
remu służyło jedno tylko prawo — prawo 
о  śmiefci 


Prócz metod przyjętych w Oświęcimiu 
i Majdanku wyzyskane były w ŚStutthofie 
i warunki lokalme. Mianowicie stosowano za- 
tapiamie większej ilości ofiar w morzu, zariu- 
rzanie głowy w wodzie do chwili uduszenia 


lometrowej wysokości na tak zwanej „Holz- 
placie',  Uśmierconych za pomocą gazu 
było 40 tysięcy więźniów.  Warmki pracy 
w Stutthofie były potwome а wyżywienie 
tak mame, że wielu ludzi ginęło z głodu 
і wycieńczenia. Przykladem tego zwłoki 
młodej kobiety, ważące 19 kg, co stanowi 
wagę 5-letniego dziecka._ Zgłodniali więźnio- 
wie dopuszczali się kanibalizmu, wycinając 
i zjadając następnie mięsne części zwłok 
swoich zmarłych towarzyszy, Wielu więź- 
niów nie mogąc przenieść strasznych katu- 
szy obozowych, popełniło samobójstwo, rzu- 
cając Ме na druty okalające obóz, nałado- 
wane prądem wysokiego napięcia. 


Zebrane w czasie długotrwałego 1 dro- 


biazgowego śledztwa  materidły w postaci 
zeznań kilkudziesięciu Świadków oraz do- 
wodów -rzeczowych, obrazują gehennę i те 


wiarygodne wprost męki, przez jakie prze- 
szli ludzie osadzeni. w Stutthofie, Na czele 
oskarżonych funkcjonarłuszy obozu, którzy 
odpowiadać będą przed sądem, stoi óber- 


scharfuchter SS Paulus, wielokrotny zbrod- 
niarz i morderca, pozostali oskarżeni, to ka- 
powie, strażnicy i' strażniczki obozowe, ma- 
jące wiele ofiar na swym sumieniu, 


Rozprawie przewodniczyć 
Specjalnego Sądu Karmego w Gdańsku, dr 
Józef Karczewski. Z ramienia Urzędu Pro- 
kuratorskiego oskarżać będzie prok. A. 
Dąb, Szef Nadzoru Prokuratorskiego w Mi- 
nisterstwie Sprawiedliwości oraz Prokurator 
Specjalnego Sadu Kamego w Gdańsku, Sta- 
nisław Stachurski. Rozprawa potrwa około 
dwóch tygodni. 
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Z tygodnia na tydzien 
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Rocznica podpisania paktu polsko - radzieo- 
kiego. — Czeska woda na młyn niemczyznyc— 
Konferencja 4-ch mocurstwe-Wyleręty Franka 

(G) Germański najazd i śmiertelna walka, 
prowadzona z hitlerowską barbarią stworzy- 
ły i ugruntowały ścisłą łączność w tych zma- 
ganiach między Polską a naszym radzieckim 
sasiadem, To braterstwo broni, które dopro- 


wądziło do wyzwolenia Polskń i odpędzenia, 


teutońskiego koszmaru, do zwycięstwa wolno- 
ści, położyło trwałe i na logice dziejowej ko- 
nieczności oparte zacieśnienie węzłów przy- 
jaźni i wzajemnego oparcia, W obliczu nie- 
mieekiego miebezpieczeństwa, dla umiemożli- 
wienia planów nowej niemieckij agresji na 
przyszłość, Polska znajduje sojusznika cen- 
nego i i potężnego w ZSRR. Dawne niezrozu- 
mienia i nieporozumienia zostały szczęśliwie 
i trwale usumięte. Wkroczyliśmy na tory no- 
wej, realnej і doniosłej obopólnę korzyści da- 
jącej polityki współpracy oraz przyjaźni mię- 
dzy Polską a jej potężnym słowiańskim sąsia- 
dem wschodnim. л 

W roczhicę podpisania paktu o przyjaźni i 
pomocy wzajemnej z ZSRR, premier Osóbka- 
Morawski w złożonym oświadczeniu podkre- 
slit wagę tej historycznej decyzji, 

„Trwały, pewny sojusz z potęmym ZSRR 
daje nam najpewniejszą rękojmię, że nie po- 
wtórzy się nigdy rok 1989, że nowa agresja 
niemiecka już nas nie zaskoczy nieprzygoto= 
wanych i osamotnionych. Trwały, pewny so- 
jusz z ZSRR daje nam gwarancję, że pomi- 
mo knowań rozmaitych „polityków 
kiem. Braterski sojusz z wielkim państwem 
radzieckim daje nam pewność, że korzystając 


z dobrodziejstw trwałego pokoju, odbudujemy | 


Polskę jako silny, uprzemysłowiomy kraj, 

Skończyliśmy. raz па zawszę z polityką ухае 
jemnych uprzedzeń i nieufności, która prze- 
kleństwem zaciążyła na losach Polski. Silna 
Polska potrzebna jest nietylko Narodowi Pol- 
skiemu, ale i Związkowi Radzieckiemu, Pó- 
trzebny jest ZSRR silny przyjaciel na granicy 
teutońskiej, 


We wzajemnej życzliwej atmosferze ułoży-! 


liśmy stosunki ze Związkiem Radzieckim, u- 


reakcji, | 
stoimy twardą stopą nad Odrą, Nisą i Bałty-| 
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DARZEŃ 


jstaliliśmy gramicę polsko - radziecką, która 
już nigdy nię będzie przedmiotem sporów 
[miedzy bratnimi narodami stowiańskimi,- 

| Rok, który minął od chwili podpisania pa- 
ktu, wykazał w całej pełni, że brzmienie jego 
i duch, jakim jest ożywiony, odpowiada rze- 
czywistości  najserdeczniejszych stosunków 
polsko - radzieckich i służy ich pogłębieniu. 

W rocznicę zawarcia tego doniosłego paktu 
pozwolę sobie wyrazić nadzieję, że lata przy- 
szłe jeszcze bardziej wykażą jego nadzwyczaj 
pozytywne skutki Ча Polski i Związku Ra- 
dzieckiego", 


Szowimizm czeski staje się zaprawdę nie- 
zrozumiały. То, со się dzieje na Zaolziu do- 
wodzi, że Czesi zatracili poczucie rzeczywi- 
|stości, przynajmniej pewne fanatyczne, nacjo- 
nalistycznie nastawione żywioły. Współpraca 
zgodna sąsiedzka z Polską zdaje się chyba о- 
czywistym nakazem rozumu politycznego 
oblicza wspólnego niemieckiego wroga. Jest 
dostateczny materiał do stworzenia gruntu dla 
porozumienią. Wszelkie inne sprawy winny 
zejść na dalszy plan wobec tego kardynalnego 
zagadnienia. 

Tymczasem postępowanie i różne posunię- 
cią czeskie stają nieraz wprost na pograniczu 
prowokacji wobec Polski, 
| Oto na konferencji czechosłowackiej partii 


wie, przyjęto uchwałę następującej treści: 

„W sprawie mniejszości polskiej na Zaołziu 
k Cieszyński) stomiy na stanowisku, że 
всу okupanci muszą być jak najweześniej 


wysiedleni, co do innych żądamy wymiany o= 
|bywatelstwa, aby zaprowadzony został porzą- 


|dek i spokój. Nigdy nie damy. postuchu sp 


wie odstą я choćby najmniejszej Części 
Śląską Cies kiego, preeciwnie, żądamy, -а- 


ła 
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by ziemie — taciborska, głubczycka í kładz- 
ka — były z powrotem przyłaczone do Cze- 


chosłowacji*, 


yop 
vac 


| Sens tej uchwały jest niedwuznaczny, Ale 
|jakiegoż zaślepienią i utraty równowagi po- 


sby rdzenną ludność polska Zaolzia, 


l ośmi ę nazywać okupantami! 1 jakże 
trzeba było zatracić wszelki rozsądek, aby oś- 


w, 


jnarodowych socjalistów w Morawskiej Ostra- | p 


Ру w okupacji Niemiec 


mielać się wysuwać równie fantastyczne pre- 
tensje terytorialne! 

1 w ślad za tymi paroksyzmami słów ida 
paroksyzmy czynów. Na Zaolzia prowadzona 
jest zaciekła walka z polskością, Zapadają 
postanowienia wydalania Polaków - „okupan- 
tów”. Aresztowania działaczy polskich są na 
|porządku dzienmym. Uciek według wzorów 
hakaty szaleje bez opamiętamia. 

Wiadomo, kto przede wszystkim wykorzy- 
| stuje to zaślepienie, Jest to woda na шїуп 
| niemczyzny. 


ЕЛ 

Konferencja ministrów spraw zagranicz- 
nych Anglii, St. Zjednoczonych, Związku Ra- 
dzieckiego i Francji rozpoczęła w Paryżu swe 
obrady. Głównym tematem narad ma być) 
|przygotowanie traktatów pokojowych z pań- 
stwami, b. sojusznikami Niemiec, w pierw- 
szym rzędzie z Włochami, 


Doniosłym momentem tej konferencji jest 
wspólrzędny w niej udział Francji. Francja 
dotychczas usuwana była w cień na wyżynach 
głównych decyzji czołowych mocarstw. W 
wojnie ostatniej prestiż Francji uległ poważ- 
nemu osłabieniu, Tak zemściło się nieprzygo- 
towanie do walki, spa 
wego, ńieopatrzność dawmych rządów i wre 
szcie katastrofalna klęską z cze 1940 
Do tego doszła zdradziecka i tchórzliwa 
tyka Petainów i Lavsalów, hańbiaca Fr 
rolą kornego wasala Niemiec, 

Ale czyż możma stracić wiarę w geniusz i 
wielkość tego wspaniałego narodu, który tyle 


ү 


rwca 


1 ро 
y 


do tej przodująćej Toli, jake 
|w zespole pracy i pochodu naprzó 

| Ро uzyskaniu przez Francję oddzieln 
wraz 2 p 


| Wielkiej Trójki, konferencja pary 
dalszym krokiem ku obejmowaniu pr 
cję jednego Zz czołowych stanowisk w polityce! 
EJ 


międzynarodowej. 
z А 
< = 
Przed trybunałem w Norymberdze zezn 
| wał ostatnio obe | 


Жы 


tym 


się więźnia oraz rzucano głową w dół z wie | 


będzie ртелев | 


ek potencjału zbrojenia | 


| falny 
"| końcem т 


o | Oska 
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oceny|wnicy ponownie zbliżają prawo z moral-| nanie, że wyżeża kultura duchowa (filo-|łącznie stanowiące harmonijną całość, 
|składniki pełnej kultury 


ludzkiej dnia 


dzisiejszego. 

A społecznie? 

Kościół bymajmniej nie może upatry= 
wać swego zadania w ratowaniu warstw 
uprzywilejowanych, których rola kultu- 
ralma i cywilizacyjna wyczerpała się w 
ciągu wieków i obecnie “w powojennej 
a bezkrwawej rewolucji: połowy) өп 
lecia skończyła się, ostatecznie. W tych 
warumkach Kościół może i powinien 
wkroczyć na drogi zdecydowanego po- 
stepu społecznego, powinien swe niezgłę- 
|bione źródła autorytetu skierować głó* 
wie ku podniesiegiu moralności i kul- 
tury warstw szerszych, wkraczających na 
arenę dziejów jako mowy, zdrowy i szu- 
kający właściwych dróg pełni życia ele 
ment o przyszłości świata — decydujący. 


Kościół rozpoczął ewą misję duchową, 


jako Opoka Piotrowa, jako obrona ma- 
luczkich, słabych -i wydsiedziczonych 


przeciw ówczesnym „panom świata", ја- 
ko obrona miłości i braterskiej solidar 
ności ludzkiej przeciw pysze, złości, 
egóizmowi grupowemu i mienawiści. Ko- 
ściół rozpoczął tedy swą drogę, jako 
czynnik qłębiej ujętego postępu w orga- 
nizacji ludzkiego współżycia. I pod tym 
znakiem, pozornie słabszy od potęg ma 
terialnych, zwyciężał, Słabł natomiast 
i біта! czasowo z widowni, jako współ- 
jczynnikk kultury duchowej, gdyż się tym 
podstawowym obowiązkom sprzeniewie- 
rzał, 

Dziś, bardziej niż kiedykolwiek, drogą 
ościoła jest postęp, nie wsteczniotwo, 
aką drogą postępu idzie on we Francji. 
Miejmy nadzieję, że taką drogą pójdzie 
i w głęboko katolickiej, mimo pozory 
indyfereńtyzmu religijnego, Polsce. 


K 
Е! 


|umnomucowariysztcuwicCHOCZuUzEGM 


„Obywatelu! Nie czekaj aż Komitet Oby- 
określi Twoją indywidualną normę 


watelski 
subskrypcyjną, lecz raczej okaż się pokwi= 
towariem z uiszezonej przedpłaty ma Pre” 


miową Pożyczką Odbudowy Kraju. Pokaż 


| 


opieszałym, że gam z własnego poczucia 
chowiązku wywiązałeś się wobec Zmar- 


twychwstałej Ojczyzny. Tylko wróg może 
być przeciwnikiem Odbudowy Kraju". 


RUCNAWNOBNNZUNURUNUNZKCENKZNNANE 


zali już inni z pośród tych potworów 
j skórze, siedzących na ławie oskar: 
Norymberdze. Nędzmiey okrutni, bez 
sząfujący bez wahania życiem 


са 
ха 


leo wył 

11 171 
w ludziki 
|żonych w 
rupułów, 


|tysięcy swych ofiar — zarazem tchórzliwie 
|drżący o swoje życie, usiłujący ratować swe 


|nikczemne głowy kłamstwami, wykrętami ® 
| szalbierstwem, 
| Frank zapiera się swych zbrodni. Jak t 
wszyscy inni oskarżeni w Norymberdze, opie- 
ra swa obronę na bezsensownym, nie wytrzy- 
mującym żadnej Krytyki twierdzeniu, że 0 
niczym nię wiedział. 

Bez przerwy ciągnie się w jego zeznaniach 
łańcuch cynicznych wprost kłamstw i тукте" 
tów. 


| W trakcie przesłuchania prokurator odczy= 


tal z pamiętnika Franka zdanie, w którym о» 
skarżony pisze: „Wiele kłopotów wynikło z te= 
|Zo, żę profesorów uniwersytetu w Krakowie 
przew no ро aresztowaniu do Rzeszy. Nas 
| leżało zlilewidować ich natychmiast na miej- 


зеп“, W sprawie tej Frank oświadcza: 
| „Stwierdzam tu pod przysięgą, że nie 
|spocząłem, dopóki aresztowani nie zostali 


|wypuszczeni na wolność — ео nastąpiło w 
|marcu 1940 roku. 

| Gdyby wierzyć Frankowi co do obozów kon 
|tentracyjnych trzebaby przypuścić, że „gene- 
bernator ' dowiedział się dopiero z 
ku 1944 o obozie w Majdanku, mi- 
e dziecko wiadziało wiele szczegó- 
nościach i masowych egzekucjach 


> 


llow 


|w bozie śmierci, Frank twierdzi, że wy- 
| bra ę raz do Oświęcimia celem naocznego 


Bt a, со się tam dzieje, Jednakże ko- 
ant obozu nie dopuścił go do zwiedzenia 
m, że wybuchła epidemią tyfusu. 
żony opowiada, Że ponieważ krążyły 
wciąż wersje o mordowaniu Żydów przez od- 
działy SS w czasie wywożenia na wschód, u- 
ię on w roku 1942 do Bełżca, gdzie „mia- 
пас straszne rzeczy'. Szef policji Glo- 

zatrudniońych 
ch i oświadczył, 
ci zostaną od- 
ni dalej na wschód, ' 
ony słyszał o Treblince"? 
zapytuje prokurator, 


1 
СҮР: 
Эсе 


а 
ł 
y się 
botschnik pokazał mu Żydów 


erh 
adk 


pCzy Treblinka jest osobnym obozem, czy 
też у do Majdanka ?*—odpowiada Frank, 
S obrony Franka zostat doszczętnie 
І y podczas рт anią go przez proku- 


лога CK 


a, letóry niejedno- 
wa, 
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TYGODNIK. DEMOKRATYCZNY 


DZIAŁALNOŚĆ STRONNICTWA DEMO 


o 


MMM MMM MMM ХИИИ 


Bierzemy majźwwszy udział w obchodach ? 


W ubiegły czwartek, dnia 25 kwietnia br., 
w lokalu przy ul. Piotrkowskiej 78 odbyło się 
zebranie przedstawicieli zarządów oddziałów i 
kół grodzkich Stronnictwa Demokratycznego 
w Łodzi, przy udziale członków Komitetu Wo 
jewódzkiego Str. Demokratycznego. Zebranie 
zostało zwołane celem ustalenia spraw orga- 
'nizacyjnych w związku z zamierzonymi obcho- 
dami 1-520 і 3-cio majowymi oraz dla złożenia 
przez poszczególnę koła sprawozdań z rozwi- 
janej działalności za pierwszy kwartał b. т. 
‚ Zebranie otworzył mgr. Zagórski, powołu- 
jąc na przewodniczącego starostę mgr. Bo- 
KRZ Kazimierza, Protokółował ob. Przy- 
yło. 

Obszerne sprawozdanie z działalności Komi- 
tetu Wojewódzkiego wygłosił mgr. Zagórski. 
Obejmowało ono okres pierwszych trzech 
miesięcy br. W ciągu tego okresu Kom. Woj. 
Str. Demokratycznego zwalczał i pokonał sze- 
reg trudności najrogmaitszej matury, które 
niezmiernie utrudniały jego działalność, Po- 
mimo tak trudnych waruńhków pracy Kom. 
Wojewódzki może się dżiś poszczycić szere- 
giem poważnych sukeesów. Kom, Woj, kiero- 
wał i czuwał nad działalnością poszczególnych 
oddziałów Str. Demokratycznego, zajmował 
się propagowaniem idei paszego Stronnictwa 
na terenach poszczególnych, większych sku- 
pisk pracowniczych, W działalności tej napo- 
tykał niejednokrotnie na nieprzychylne stano- 
wisko lokalnych elementów innych stronnictw 
politycznych — pomimo tego udało się nam o- 
pory te przełamać. Dowodem tego jest spraw- 
nie działające Koło Tramwajarzy, Koło Nau- 
czycielskie, Koło Sądowników i świeżo organi- 
zujące się Koło Kolejarzy. To samo dotyczy 
pracowitej działalności Kół Str. Demokraty- 
cznego na. terenie łódzkich fabryk, 


Reasumując, mgr. Zagórski stwierdza, że 
pomimo wielu trudności ostatni okres trzech- 
miesięcznej działalności Kom, Wojewódzkiego 
jest dowodem stale wzrastającej aktywności 
Str. Demokratycznego na terenie łódzkim, 

Nasępnie, kolejno złożyli sprawozdania z 
działalności poszczególnych kół delegaci ich 
zarządów. Wyróżnić należy sprawozdanie Ko- 
ła = Północ, które jest najsprawniej działa- 
jącym Kołem Str. Demokratycznego na tere- 
nie miasta Łodzi, oraz sprawozdania Koła Pań 
i Związku Młodzieży Demokratycznej, 


OBCHÓD 1 MAJA 


Po wysłuchaniu sprawozdań przystąpiono 
do omówienia udziału Str. Demokratycznego 
w obchodach 1 i З maja. Uchwałono, iż Str. 
Demokratyczne weźmie gremialny udział w 1- 
majowym Święcie Pracy, tak, jak to czyniło 
i przed wojną. W bieżącym roku 1 maj będzie | 
miał szczególnie uroczysty charakter — za- 
dokumentuje solidarność wszystkich pracują- 
cych — solidarność inteligenta, robotnika i 
chłopa polskiego, Dnia 1 maja zacieśni jesz- 


zostanie utworzony pochód, W pochodzie, o- 
bok partii politycznych i Zw. Zawodowych, 
| wezma udział organizacje młodzieżowe, zakła- 
dy pracy, fabryki, urzędy, instytucje, oraz 
nowoutworzona Ochctniczą Rezerwa Milicji 
Obywatelskiej, 

Pochód pójdzie z Placu Zwycięstwa na Plac 
Wolności, gdzie, po wygłoszenia przemówień, 
zostanie rozwiązany, Poza tym odbędą się licz- 
ne akademie, w których wystąpią i członkowie 
Str. Demokratycznego. 

W tegorocznym obchodzie wystapimy pod 
własnymi sztandarami, Liczebność sztandarów 
biało-czerwonych będzie dowodem naszych 
wpływów wśród społeczeństwa łódzkiego. U- 
działem w pochodzie pierwszo-majowym pod- 
kreślimy naszą obecność i naszą siłę. Dlatego 
obowiązkiem każdego członka jest wzięcie czyn 
nego udziału w pochodzie, pod sztandarami 
naszego Stronnictwa. Poszczególne Koła przy- 
stąpiły już do prac przygotowawczych. 

3 MAJ — RÓWNIEŻ ŚWIĘTEM 

Następnie omówiono kwestię urządzenia ob- 
chodu Święta Narodowego, które obchodzimy 


cze węzły, łączące cały Świat pracy, będzie 
manifestacją ożywiających nas uczuć. Urotzy 
sty charakter Święta Pracy podkreśla fakt, 
iż w bieżącym roku po raz pierwszy od chwili 
wywalczenia pokoju obchodzimy je w wolnej, 
demakratyczne: Polsce, W dniu 1 maja obok 
czerwonych sztandarów partii robotniczych 
ukażą się biało-czarwone sztandary Stronnie- 
twa Demokratycznego. 

Wszyscy obecni zostali wezwani do dekoro- 
wania ckien swych mieszkań na trasie pocho- 
du. W dniu 1 maja członkowie i sympatycy 
Stronnictwą Demokratycznego zbiorą się w lo- 
kalach poszczególnych dzielnie, po czym, о go- 
dzinie 9-ej podążą na Plac Zwycięstwa, gdzie 


dnia 3 maja. Stronnictwo Demokratyczne do- 
loży wszelkich stazań aby wypadło omo równie 
wspaniale jak piefwsze. Członkowie jego wez- 
mą udział we wszystkich ogólnie organizowa- 
nych imprezach tej wielkiej uroczystości, o- 
prócz tego poszczególne oddziały i koła zaj- 
mą się urządzeniem licznych akademii okoli- 
cznościowych. = 

Tradycja Święta 8 maja jest bardzo żywa 
w społeczeństwie polskim, Przez wiele lat nie- 
woli krzepiłą naród, podtrzymywała go na du- 
chu, kazałą czekać i wierzyć, Corocznie w ob- 
chodzie 8 maja jedmoczył się cały naród pol- 
ski, odnajdywał żywą więź patriotyzmu, ła- 
czącą wszystkich Polaków. Dziś, w Polsce Wy 


zwolonej, w Polsce Demokratycznej, ten wiel. 
ki przejaw myśli demokratycznej i postępu: 
jakim była w swoim czasie "konstytucja 3 ma- 
ja, musi znaleźć odpowiednie uznanie i pod- 
kreślenie. Uroczystości 3 maja będą manife- 
stacją wiecznie żywego patriotyzmu i demo- 
kratycznych nastrojów spoleczeńistwa polskie- 
go. : 
Po omówieniu obchodów 1 i 3 maja przy- 
stąpiono do sprawy utworzenia Spółdzielni, 
Przy бїт. Damokratycznym zostałą utworzona 
spółdzielnia pod nazwą „Start“, do której na- 
leżeć mogą wszyscy członkowie maszego Stron- 
nietwa. Celem Spółdzielni jest — jak określa 
uchwalony statut — „działalność zmierzająca 
do podniesienia dobrobytu i kultury członków, 
propagowanie i zaszczepianie zasad demokra- 
eji i postępu oraz podnoszenie ogólnego po- 
ziomu wiedzy społecznej wśród najszerszych 
mas pracujących. 

Przy omawianiu poszczególnych punktów 
porządku dziennego zebrania wywiązały się 
bardzo ożywione dyskusje w których głos, mię 
dzy innymi zabierali: ob. Janiak, prof. dr. 
Emil Rappaport, ob. Mertyn, ob. Poznańska, 
starosta mgr. Boniecki Kazimierz, ob, Szcze- 
paniak, ob. Linkowski, ob. Sosiński, mgr, Za- 
górski, ob. Minor, ob. Hołowaczowa, ob. No- 
wak, ob, Urbańska, 

Wysoki poziom dyskusji świadczy o zainte- 
resowaniu i gorliwości ź jaką członkowie Stron 
nictwą Demokratycznego odnoszą się do prae 
organizacyjnych Stronnictwa. Zebranie było 
dowodem wzrastającej stale aktywności na- 
szych członków i ich dbałości o rozwój partii. 
Zakończył je apel do wszystkich członków i 
sympatyków Str. Demokratycznego, wzywają- 
су do wzięcia tłumnego udziału w obchodach 
Świąt 1i 8 mają. 

J, Teski 


Kronika organizacyjna 


Uwaga, członk 


owie Sir. Dem. 


W niedzielę, dnia 28 kwietnia rb. w lokalu przy ul, Żeromskiego 41 odbędzie 


się 


ZJAZD CZONKÓW KOMITETU WOJEWÓDZKIEGO STR DEM. W ŁODZI 


z udziałem prezesów, wiceprezesów i 
miejscowych zawodowych, pracowniczych 
Na porządku obrad b, ważńe sprawy 


sekretarzy kół powiatow, 
i Zw, Młodzieży Dem, 
organizącyjne, 


dzielnicowych, 


OBECNOŚĆ WSZYSTKICH ZAINTERESOWANYCH OBOWIĄZKOWA 


Początek o godz, 9 rano, 


KOMITET WOJEWÓDZKI STR. DEM, 
Kazimierz Gallas, prezes 
mgr, Zagórski St, sekretarz 


WYBORY DO KASY EMERYTALNEJ 
PRACOWNIKÓW TRAMWAJOWYCH 


Poważny sukces Stron. Demokratycznego 
W dniu 13-tym bm. odbyły się wybory do 
Kasy Emerytalnej Pracowników Тгашугаўо- 
wych miasta Łodzi, Wynik przeszedł ocze- 
kiwania wielu, nas nie zdziwił, gdyż świa- 
domi byliśmy siły naszych wpływów. 


Według otrzymanych informacji rezultat 
przedstawia się następująco: 
Stronnictwo Demokratyczne: 21 manda- 


tów i 4 zastępcze. 
PPS 15 mandatów i 7 zastępczych. 
Str. Pracy 12 mandatów i 2 zastępcze. 
"PPR 5 mandatów i 6 zastępczych. 
Bezpartyjni 6 mandatów i 4 zastępcze. 


Z DZIELNICY PÓŁNOCNEJ 


Zarząd Stronnictwą: Demokratycznego 
Dzielnica Północna тәм лла członków о 
zbiórce w dniu l-go Maja o godz. 7,45. га 
no w lokalu przy ml, Wojska Polskiego 
(Brzezińska) 10. 

Stawiennictwo obowiązkowe. 

* z % 


Zarząd _ Stronnictwa Demokratycznego, 
Dzielnica Północna w Łodzi zaprasza człon- 
ków i sympatyków na Akademię 3 Maja o 
godz. 14 w lokalu przy ul. Limanowskiego 


nr 61. 
ZARZĄD 


ZAB IE 
Stronnictwo DZE Се Dzielnica Pól- 


nocna zaprasza cAi w Жа tradycyjne jaj- 

ko w dnu 4 maja Br. © godz. 20 w sali 

Świetlicy przy ul. Limdńowskiego 61. 
ZARZĄD 


LIST DO REDAKCJI „TYGODNIKA 
DEMOKRATYCZNEGO“ w ŁODZI 
Szanowni Koledzy! 

Od m-ca września 1945 ү, stale otrzymu- 
jemy od Was co tydzień egzemplarze Wa- 
szego pisma. Pismo to było dla nas wielką 
pomocą przy prowadzeniu prac organizacyj 
nych, na пйп opieraliśmy się głosząc ha- 
słą programowe, dzięki niemu, chociaż tezy 
programowe otrzymaliśmy dopiero niedawno, 
nie zbłądziliśmy, a prowadziliśmy prace we 
właściwym kierunku, hasła zaś programowe 
były przez nas ujęte właściwie. 

Obecnie w imieniu „Zarządu Powiatowego 
i całego naszego aktywu składamy Wam 
podziękowanie za pomoc, którą nam udzie- 
liście. 

Dzis możemy z dumą zaznaczyć, iż pra- 
ce organizacyjne w terenie naszego powiatu 
postepują szybko naprzód, jesteśmy liczeb- 
nie najsilniejszą partią, organizacyjnie zaś 
najlepiej postawioną. 

Sukces ten częściowo jest osiągnięty dzię- 
ki pomocy, którą nam udzieliliście nadsyła- 
jac Wasze pismo. 


Z partyjnym pozdrowieniem 


Zarząd Stronnictwa Demokratycznego 


w Namysłowie (Dolny Śląsk) 


Kaz. 


Prezes: (—) mgr. Giecewicz 


sekretarz: (—) w. 2, Stepezuk Bolestaw 


Zumknięcze 


W obecności członków Кот, Centr. 
mjr. Pług-Piętowskiego i dyr. Jodłowskiego 
odbyła się w lokalu CK Stronnictwa Demo- 
kratycznego w Warszawie uroczystość zam- 
knięcia kursów polityczno-organizacyjnych. 

Kursy trwały 16 dni, gromadząc delega- 
tów terenowych Str. z całego kraju. Organi- 
хома! je Wydział _ Personalno-Szkoleniowy 
CK — pod kier. posła Nagórskiego. 

Program kursów, obejmujący wielki cykl 
wykładów, realizowany po 6 godzin dzien- 
nie, zawierał bogatą skalę tematów z zakre- 
su ekonomii, histori i socjologii. Szczegól- 


zursów GK 
kursów Gi 

ną uwagę poświęcono historii Polski współ: 
czesnej, poddając dokładnej analizie 
okres międzywojenny, okupacyjny 1 dzisiej- 
szy, co umożliwiło rozpatrzenie wszystkich 
aktualnie najistotniejszych problemów poli- 
tycznych i gospodarczych kraju. 


Znaczną ilość godzin poświęcono również 
historii Stronnictwa Demokratycznego, jego 
ideologii i pracom organizacyjnym. 

Wykładowcami na kursach byli соопко. 


wie Prezydium Rady Naczelnej i Kom. 
Centralnego. 


Kursy dla księ 


Departament Kadr Ministerstwa 
słu organizuje 
sięgowych. 

Celem kursu jest przygotowanie do prac 


dla 


czteromiesięczny kurs 


w administracji przemysłowej absolwentów 
liceów względnie szkół handlowych mie ma- 
jących obecnie zatrudnienia, a pragnących 
pracować w przemyśle. 

Kurs odbywać się będzie w Gliwicach na 
terenie Instytutu Administracji Przemysło- 
wej, gdzie słuchacze otrzymają poza bez- 
płatne nauką również bezpłatne pomieszcze- 
mie w bursie wraz z całkowitym utrzyma- 
niem. 

Kurs rozpocznie się w pierwszej połowie 
maja rb. Po ukończeniu kursu, wszyscy ab- 
solwenci, którzy zdadzą egzamin otrzymają 
zatrudnienie, przy czym w miarę możności 


gowych 


Przemy: | będą wzięte pod uwagę ich życzenia przy 


doborze miejsca pracy. 

Zgłoszenia się na kurs, kandydaci winmi 
dokonać pisemnie załączając własnoręcznie 
napisany Życiorys oraz dokładny adres. Zgło 
szenia należy przesyłać pod adresem: War 
szawa, Pankiewicza 3, Wydział Szkolnictwa 
Zawodowego Ministerstwa Przemysłu, w ter- 
minie do dnia 30 kwietnia. 

Kandydaci zakwalifikowani, będą do przy: 
bycia na kurs wezwani listownie, 


Celowym jest zgłaszanie zbiorowo kam 
dydatów przez związki względnie organiza- 
cje młodzieżowe, nie należy jednak zapomi- 
nać, że i w tym wypadku do zgłoszeń win- 
ny być dolaczone . własnoręczne życiorysy 
wszystkich kandydatów. 


Szkoła prawnicza 


Departament Szkolenia Zawodów Prawni- 
czych i Popularyzacji Prawa organizuje 
drugi kurs dla · kandydatów do prokuratury. 
Kurs odbywać się będzie w Szkole Prawni 
czej Ministerstwa Sprawiedliwości w Ło- 
dzi. Rozpoczyna się | czerwca rb. Czas 
trwania kursu wynosi 6 miesięcy. 

Kandydaci podczas trwania kursu mają 
zapewnione pomieszczenie i utrzymanie. Pra 


cownicy państwowi 1 samorządowi otrzymają | 


na czas trwania kursu płatne urlopy. 


fikacje odnośnie cenzusu wykształcenia. Nie 
zbędnym wymogiem jest należyte władanie 
językiem polskim w słowie i piśmie. Kandy- 
daci podlegają egzaminowi wstępnemu, któ- 
rego zadaniem jest. stwierdzenie posiadania 
odpowiednich, kwalifikacji umysłowych. 

W związku z powyższym, Centralny Komi- 
tet podaje do wiadomości, że ewentualni 
reflektanci winni złożyć podania wraz z 
życiorysem. Podania  zaopiniowane przez 


Od| Komitety Wojewódzkie należy przesłać Cen- 


kandydatów nie są wymagane żadne kwali-|tralnermu Komitetowi do dnia 10 maja rb, 


-« 


sir. 4 О DEMOKRATYCZNY Мх 18 
oO ZZO ZZOZ 


Adw. Janina Kruszewska 
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кап!  korzyginymt f ałusznyeń, umowa 
ca powinna być również  respektowana 
7 a względnie osobę іе! prawa 
Nadto inwencja gospódarcza 
бой o przedsiębiorstwa 
s rolną, wymaga pewnych dłuże 
zkresów czasu, aby wykazać pożąda* 
itaty i osiągnąć zamierzony ceb 
А awca lub тајетеа must mieć żapewe 
р : mony spokój ze strony wlasciciela lub lego 
Głosy Czytelników тна чу Да роу Р-ндун 
ТҮ ы) dzierżawy lub mańmu 


W @\( Właściciel lub jego prawonastępca może 
A i ée 
Ku ОЕ ы) (17 © wypowi edzieć umowę najmu hb dzierżawy. 
сөл: | жор» z zachowaałem 6 miesięcznego terminu wy" 


mości prawniczy ch na (Artykuł nadesłany = do dyskusji I wyjaśnień) powiedzenia йа koniec rokn kattaro 
zmiany wprowadzone | © mawi nak nie wcześniej niż па dzień 31 griw 


8 СОУСУ АТ 
i Йй w и ч A | E И ВЕ 
wl <w а tę Да 


Sprawa т Ше oj NAJEM i DZIERŻAWA żawy lub majmu а w czasie trwania dzior-| 
ła na swej aktualności, mimo przeszło rotz- ) żawy Їйї najmu ma prawd tylko do ezym | 
nego okresu czasu, w, którym «obywatele ko.| рее nowym przepisem prawym Jest | sz з | 
tając z uprawnień ustawowych осно. 272015 art, 17 Dekretm z dnia 8 mórca 1946) @ punktu widzenia gospodarczego przepis | ; 
j ch praw do maiątków opuszezonych| 1» Którý stanowi że w wypadku пайт М® ten jest ze wszechmiar słuszny. Jeżeli Pań-| 
w związku z wojną. dzierżawy, osoba upraąawhiona do obięcia mas | stwo działając w za 


tępstwie osoby mieobec- 
jątki w posiadanie może wejść w faktyczne | nei lub zmarłej uznało, że dana umowa maj- 


Najlepszym tego dowodem i wy Dè- Р > + 
RE sę o dowodem jest nowy De posiadalnie dopiero po upływie termirm dzier-| mu Meb dzierżawy została zawarta pod wa- |ne 


kret ż dnie 8. ЛІ. 1946 r. o maiątkach ор ШОРИН 

czonych i poniemieckich, który ukazał się OT a да q | r ja 5 SS ef 

w Nr 13 Dziennika Ustaw z dnia 19, 4, 1946 
, który wszedł w życie z dniem ogłoszemi 

Ustawa z dnia 6 maja 1945 т, o majątkach 

wodę dny i porzuconych równocześnie 
traciła moc prawna. 


Abstrahując od 
leży podkreślić isto 


me gò, jedn 


się { słyszy stale: zwiazek taki zto-| I cóż? — Byli tacy nauczyciele przed któ- 


zez Nowy Del dnia 8 marc rż | 1 r, zaś w tazio niezachowania wy= 
ШЕР NOWI DA теўи а Адел р "8092 bił to, iiny znów tamto uczynił dla dobrajrymi staręla' perspektywa przetrwania mie заръ бз вй е add = ck dzi rawa łub na 
iest to niewątpliwie dziedzina prawa budzą- ` siąca z èzterystoma а nawet. trzystu pięć: | POWedzema, przeca а е 


swoich członków. Związek klasowy, zawo” 
dowy i to się słyszy na dziennym porządien. | dz 


сп wariaeńlcach. 


(iem na dotychczasowi 


ca zainteresowanie obywateli zamieszkałych sięcioma złotymi w kieszeń. 


po miastach i miasteczkach, Со 10 jest związek zawodowy? Nie есе ? 
/ nie będe о tym pisać, nie о to mi chodzi.| Przed każ-dym stanał taki, lub inny obraz, PUSTE : LOKALE 
MAJĄTEK PONIEMIECKI Wiemy рео, po co zwiazki istnieją.i dla ш клу WEZ mi ие. słowo: — nędza! | Mażnym 3 nowym przepisem jest postanoe 
‹ с; udzie pracy w mich się łącz Słowo о uczył zwiazek, który nie powimien | Anyi ywy przep: 
M к porzicóony obecnie z nazwany li gi krowa ja związkowa fest tak Li та, jak|t980. uczynić nie tylko z pimktu prawnego, | wienie Dekretu, który wyraźnie i niedwuzna* 
majątkiem pomi im i stara jest walka mas pracujacych z уулу Ме także czysto huizkiesto. emie przesądza kwesfię t zw. pustych los 
A> pracujących z уух 
ań 


na własność Skar 
wy z dnia 6 maia 
miał tylko prawo zarzadi 
comym, obecnie jako wł 
nować dowolnie.ł Przejścia prawa wła 


ustą- |Skiem, W związkach ludzie pracy znajdwją| Przecież zwiazek pobiera od swoich człon= Kan, sporią па бе dawnej ustawy. 

Państwa | opiekę, pomoc wobec krzywd dziejących się| ków opłaty czlonkowskie i zdaje Żaden| Dekret stanowi, że nie uważa cię za mae 
iątkiem porgu-|im 2 tych czy immych powodów. Nie ma chy*|zwiazek tak wysokich składek nie pob j opuszczony praw małmu pómieszczeń 
może dyspo. | 22 Szłowieka mniej czy wiecei uświadomio=| więc nie mógł zdobyć sie na to, budynki ów, chyba że są one częścią skias 
„ani 1020; któryby mie zdawał sobie sprawy z Ko- |potrzebną па opłaceńie obuwi ła w m i 


imielących przedsiębiorstw, 


зе : dowa 
ес 7 a > eh m -of - Б 
odnoświe majątku тіегиснотево zostanie na не ч = m ов Bo, o кумуш, 4 bi ч И еы; ta c тр, puste lokale stanowiące sklas 
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nych wawnione w księdze hipoteczneł: stwa Polskiego liczył chyba najwięcej człon- | uczycielstwa? s Шош opuszczonym. Natomiast pusty sklep, do 


odawca może sobie rościć 
> tyły | prawo tyko z уи umowy паїт те be- 
тэ бетп opuszczonym, jesli przedsię” 


ków, a i teraz nie ma chyba nauczyciela 
к > ; 5 f ALCZYX Idy 
URZĘDY LIKWIDACYJNE któryby nie był zrzeszony w swoim związku No, 
zawodowym, айе o ironio! ten zwiazek zawo- 


ale jakoś przetrwaliśniy mi 
tzęc — tylko, 24 nerwy A 


à 
б 


Tymczasowy Zarząd Państwowy _ zostaje istr 
przekształcony na Urzędy Likwidadcyine na soyka 5 р у 

Рарч | le 7. 4 е , ч” Т, СИ 7р: (8 Еч оо $ pè 4 
czele których stoi Główny U Likwida- | іо swojej organizacii, ale czasem tyle g0- zwa. dost Bla + nareszcie psy ki O MA ТАТКА ACH OPUSZCZONYCH 
жыЛ aż, jem Odzyskanych Okrę-|ryczy się nagromadzi i żółć poczyna się|ło nie wiem, mówiło się różnie. ZWROT NAKŁABÓW 
gowe Urzędy Li 


aerie podl 


ја bezpo» | itlewać : i r 
Średnio Ministrowi Ziem Odzys уй. ры 1009799, Kiedy унн kolei na moja szkołę, kie-| Dekret wprowadza szczególowe přzėpisý 
[027 { NSTI re 12У уоп : i cił s 1 M " dó i 7, 
NI | УНАР, Są piękne czyny i dzieła powstałe dzięki | Townik wróci niczym — gdyż, jak nam | normujące zwrot nakładów poczynionych 


es działania Urzędów Likwidacyjirych | zarządowi, i poparciu rzłomków. Nie może- powiedział oiui wydawawie 2 tych|prmez Państwo, instytucje państwowe lub 
tat pod pewnymi względami! rozszerzony | пу zapomnieć o błałym sanatorium m stóp powodów. że bnty sie mie nadała do nos 


sód pewnymi waślędami zwężońy. Gubałówki, o pięknym majatku w Brodach Чіа. Ach, więc jednak zwiazek pracuje? Oze- 
| |pod Kalwaria, ale i tu były ciemne plamy.| Kemy! — wybiła nareszcie sodzina možrto- 


przez posiadaczy majątków oddanych im w 
i wz władze państwowe. 
ezpieczenia tych makładów, 0- 


Niezależnigę od dotychczasowych upraw- twiej było przejść więlbładowi przez исћо | 5% odbioru. Idę! па wstępie słysze słowa: P ег буне 5 
nień; оБеспіе Urzędy Likwidacyine.maią ró- |igiel niż szaremu nańczycielowi, który ze|”*8 н mmery wieksze. nie ma j 9 габата жч алк бен а 
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\ ] i było, а nie jest nie pisze Ме w rejestr.| Ws Jakto? Jeszcze wczoraj rozmawialam ze Jeżeli nakłady poczynione przez Pafństwo, 


wysokie w stosunku do 


ich wartości. Chodzi mi o czasy obecne. Jestem członki- | 2021018 koleżanka, . mówiła mi. że można| „„„gsjębiorstwa, lub osoby prawne prawa 
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ie w. йаа ; р 
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widacyjaego wprowadzi wnioskóda w ; EG “шет Hd ETA ry IDE nie w iadanie malat wa 
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W tych dniach odbyło się zebranie or-| Lokal Oddziału T-wa Przyrodników im. 
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—prezes, prof, дг, Wacław Moycho — vi-| szżowicz, 
ce-prezes, p. prof. dr. Józef Iwiński — ве 
kretarz. p. prof. dr. Mowszowicz Jakub 
— Gkarbnik, członkowie zarządu:  prof.| 
dr. Grotowski, prof. dr. A. Czartkowski 1 
prof dr R. Rembieliński. 

Do Komisji Rewizyjnej wybrani zostali: 
p. prof. dr J. Muszyński, prof. dr T. Wol- 
ski, oraz prof, dr E. Michalski, 
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bezpłatnie organ T-wa — с „pismo szczególności badanie przy rody ojczy” | Bel дуб usji oczekujemy, w spraw : 101 okre k nosiadonia rey Państwo bę 
„Wszechświat'. którego 3 numery już się|stej і rozpowszechnianie wiedzy o јеј| czynniki zainteresowane najrychlej zabio- | dzio w dalszym ciągi następ: 
pojawiły z druku, wartościach i pięknie, rą glos. і (D. с. n.). 
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pracowników państwo 


W Warszawie odbyło się WE posie- 
dzen« Zarządu Głównego Zw. Zaw. Prac. 
Państwowych, na którym wygłoszono nastę” 
pujące referaty: sprawozdanie z plenum 
KCZZ — przewodniczący Bancerz, бөл! 
nek pracowników państwowych do aktual- 
nych zagadnień" — Kratko, członek Prezy- 
dium, „Wrażenia z pobytu w ZSRR Zwią- 
zków Zawodowych” — Pomianowski, refe- 
rat organizacyjny — Grzymkowski — se- 
kretarz generalny. 
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wiciele Okręgów. W wyniku wielogodzin- 
mej dyskusji powzięto cały szereg uchwał. 
W pierwszym rzędzie Zarząd Główny przy 
łączył się w całej rozciągłości do uchwał 
KCZZ, powziętych na plenamym posiedze 
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ù Denok БУ nych, urządzając Tydzień Ziem Zachod- 


|nich, mający trwać od 2—9 maja. 


па 


ającyń się 25-eeiem 
utworzony komi zajmie się 
organizowaniem uroczystego obchodu rotz- 
i ania na Górnym Śląsku 
иеш Honorowego  wchodząjj 
4 Pow ki A Dąb-Kocioł, 


\ 5 / А . 
| РТ y owski, Ks. Biskup Ja- 
1} A ыд % [ $ б 

EWĘ «ру h wyższych исте 
dów, Kurator Szkoł- 
Prywaliny przemysł czy. handel ode- Prezes Izby 
5 W: roie w odbud е Spo: z przedstawi 

darczes Przemysł prywa powinien A h K 
dostoso 1 produ ję do i ego planu | ле spolecznych. 0“ 
gâs iw tym wypadku może liczyć| sodniczący — 


Edward Andrze* 
ławnik Edward 

szcząk, Sekre- 
Skarbnik — ob. 


Specjalnego. 


istwowy i pomoc ze strony 
ЖА" 
awcach, pó 


Handel ро 


‚ 1 ; 
prostą drogą i 


tami o mógł być nabyty przez spożywcę 


Zdrowa | 
iejatywa prywatma prowadz do | 


usunie 


ego pośrednictwa [ w ogóle 


spodarczego do даврай: ian 


au W dniu 19 maja na górze Św. Anny, 
' zie ły się przed 25 laty naj 
niesiony zostanie pomnik 

sa. W tymże! dniu w Łodzi odbędzie 
uirowanie i pamiątkowej w 
gmąchu dawnego Magistratu na 
ności, па miefsce tablicy ufumdowa- 


д 


i | 
nki па warunkach, ороз 


wyłycznym gospodarczym райе twa. 


Z lego WYM 
7 


le ma wypełnić konstrnkty 
czym, nie m 


jalywa 


rolę w naszy тї |, 


cji, musi wychodzić z potrzeb ogółu i 


$ 
z r OPM) R 4 к Я >. ' 1 - ЕЄ= 1 » z 
łączyć je harmonijnie z godziwym  zyskiem|nej z okazji 10-lecia wybuchu Powstania 


przedsiębiorcy czy kupca okupantów. Zwiazek 
ich w Łodzi po- 
w składzie: prezes — 
wiceprezesi — ob. Sta- 
Wincenty Offman, sekretarz 
Weber, skarbnik ob. Zielń- 
Jan Benke, członkowie Za- 
i Stefan Jackow= 


kres, który przeżywamy, wyma 
í od w ER, wymaga ‚ово? п 
Лу ki płac icen, wy ści 


бге w warunka raków aprowiza- 


kułów luksuso 


Taki 


nych mają cha 


będzie nak 


na Górnym 
żywy oddźwięk *spo- 


ma ogranic 
luksusoweg< 
ł stwo zrozumiały 


ędnych 


+ za którego polskość przed 25 laty 
Powstańcy, a na którym przed fo 
izje, na zawsze 


szczędno 


10] шига | |. Us эЛ. - 3 A 

› polskiej део? A KO [А krwawiły nasze dyw 
Меле е ін 

хаф Inicjatywa prywatna? | będzie polski. 


— Nie! | J. Sz 


Przedstwwici 


zrozumieć st 


ele czaje ywy pryw 


Z TORA ZDZ RAWY Z ZY R а аа ROZNE үт WCWI ZAZIE DEK c REC 


| EPDE RZEPY i DZ ZZ) 


charakte 
je u 
nie 


podróży do kra- 
"kim. 


OQOn| im, кап jako podarunek 
em.|ju, który ma się stać nie 


| 
| 
| Beste p 


„Beste personotle Unterlage“ 
ł od Hitlera najlepszych urzęde 
sty zleconą misją chciał wyko- 
ię. Stąd wypływała jego 
1 wygłaszania „budują* 
й do swoich podwładnych, 
„ostre spojrzenie”. — Swój 
apel kończy wódz „GG“ 
mowania wysiłków. SŚłuże 
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„sSłera cegielnia”? Iwaszkiewicza 


Teatr Kameralny (Dom Żołnierza) wysta- 
wił szukę Jarosława Iwaszkiewicza p. t. — 
„Starą Cegielnia*, Utwór ten powstał z no- 


weli, ogłoszonej w „Twórczości*, Nowela 
ukazywała wycinek okupacyjnej rzeczywi- 
stości — bez silenia się na piętrzenie okrop- 


ności, a przecież bez 
miar. Sprawy ludzi, 
kać się na odiudziu 
ste i powszednie, 

akto:««mi dramatu. 


Przy przeniesieniu na scenę powstały pew- 
ne umowne skróty sytuacyjne i nieznaczne 
zmiany. W noweli pejzaż gra dość wybitną 
rolę, zarówno wody, stawów, jak i nawpół 
zdemolowany barak. Iwaszkiewicz nie daje 
zresztą obszernych opisów, ograniczając się 
do treściwych wstawek, orientujących nas w 
„terenie“. W sztuce autor skupił całą akcję 
na jednym miejscu, co zmusza teatr do 
wspomnianych uproszczeń, bądź do niezwy- 
kle sprawnej gospodarki akcesoriami, Ale 
twórczość Iwaszkiewicza warta jest tego 
wysiłku! 


ucieczki w inny wy- 
którym przypadła spot- 
pod Pruszkowem są pro- 
przecież i oni staną się 


Wielką zaletą „Starej Cegielni* to oszczęd- 
ny w słowach a nadzwyczaj płynny dialog, 
który pozwala aktorom na wyraziste zary- 
sowanie sylwetek. Autor maluje je od ze- 
wnątrz, starając się o jasny i prosty rysu- 
nek, Najzupełniej świadomie odsłania naj- 
pierw pozornie spokojna powierzchnię tego 
życia, umiejętnie sugerując tylko narastają- 
cy konflikt. Coś podobnego (choć w innym 
stylu) widzieliśmy w „Lecie w  Nohant*. 
'Tam Szopen pojawiał się dopiero pod koniec 
drugiego aktu, a jednak czuliśmy ciągle jego 
obecność. W „Starej Cegielni*  konspirator 
Karol nie odgrywa roli Szopena, ale i tu 
bardzo powszednie i nieważkie sprawy słu- 
żą do uwypuklenia stopniowej przemiany 
drobnych zdarzeń w tragiczny finał. Po tym 
poznajemy klasę pisarską Iwaszkiewicza! 

Lekkomyślny, zupełnie przeciętny zawa- 
diaka (Wacek), wplątawszy się nawpół mi- 
mowoli w wydarzenia, przerastające go o 
głowę staje się nagle ich bohaterem. goto- 
wym rzucić ną szalę najwyższą stawkę, 

Reżyser E. Axer poszedł chwalebnie ро li- 
nii intencyj autora, nie wyjaskrawiając ani 
nie podnosząc tonu. Żadna z postaci nie za- 
słania drugiej: to rezultat wyrównanego po- 
ziomu gry. Jedynie końcowe sceny budzą 
zastrzeżenia i to z racji ich melodramatycz- 
ności: śmiercionośne strzały i trup Wacka 
nie wywołują oczekiwanego efektu, gdyż 
przychodzą bez przygotowania nastroju. 
Zresztą nie są konieczne w ramach całości, 
która i tak dostatecznie się tłumaczy. Twasz= 
kiewicz nie potrzebuje takiej kropki nad i. 


EL ON OSOZ TOO YTY ZPO TOPY 
Ludzie i zdorzenia 


W nowym programie „Gongu“ („Żart á la 
Саме") skecze i monologi przeplatają się 
z numerami wokalnymi. Kierownik imprezy, 
T. Chrzanowski stara się stworzyć urozma- 
ісопу „cocktail“ czyli napój zlekka podnie- 


cający, a złożony z różnych smaków.. W 
programie tym rzęsiste brawa zbiera A. 
Dymsza. Również chór Hariana niechętnie 


wypuszcza widownia ze sceny. Wśród innych 
wykonawców trzeba wymienić B. Artem- 
ską, J., Darskiego, Oryńskiego, Kryniczankę, 
Wilczyńską. 


DZI ODA ZOZ 


Dekoracje opracował wysoce uzdolniony 
specjalista J. Rybkowski. Może tylko zbyt 
wiele szczegółów cheiał zamknąć na szczup- 
łej scence, skutkiem czego powstał natłok 
rekwizytów  pierwszeplanowych. Przyroda 
nie gra dostatecznie, jak to nam znakomicie 
zasugerował autor. 


Rolę Wacka wykonał z miłym rozmachem 
Duszyński, unikając łatwych gierek i chwy- 
tów. H. Bielicka wydobyła zalotną przewrot- 
ność i chęć popisywania się prowinejonal- 
nym „fasonem'* u Klary. 


Lud. Tatarski z dużym taktem zaprezento- 
wał Konspiratora Karola: bez cienia fanfa- 
ronady czy przesadnej apatii. Jakubińska 
miała akcenty ciepłego humoru jako Matka. 
Draczewska wniosła drapieżny humor do 
roli „fatalnej“ Elwiry. Relski w niewielkiej 
rólce eleganta Wojciecha był uosobieniem 
dyskretnego komizmu. Natomiast Żukowski 
nie wyzyskał możliwości, tkwiących w po- 
staci starego Antoniego. 


лар в Ас. 


W TROSCE О KOŚĆ 

NA ZIEMIACH ODZYSKANYCH 

Na łamach „Kuźnicy” porusza Ryszard 
Matuszewski sprawę właściwego stosun- 
ku do ludności miejscowej na ziemiach 
odzyskanych. Niełatwe jest rzecz roz- 
strzygnąć, ponieważ w niektórych wy- 
padkach zdaję się krzyżować interesy 
osadników i repatriantów z tymi, którzy 
przed r, 1939 uważani byli za Niemców. 


„Jesteśmy w takiej sytuacji; — po- 
wiada R. Matuszewski w „Kużnicy” — 
cokolwiek by było i jak by było, ilekol. 
wiek byłoby winy po stronie Polaków 
o polskości utajonej, powleczonej po- 
kostem Niemczyzny, i po stronie tej 
Polski, która dziś na ziemie odzyska- 
ne przyszła — musimy liczyć się z 
faktem że na ziemi tej, a przynajmniej 
jej części, na terenach Opolszczyzny, 
па Mazurach, w pogranicznych powia- 


Biuro Моћ. sił roboczych 


Jednym z podstawowych czynników odbu- 
dowy życia gospodarczego kraiu jest pelne u- 
ruchomienie zakładów przemyslu włóki 


jenni» 
czego. Ротћајас trudności natury technicznej, 
wyłamia się problem fachowej obsady sił pol- 
skich we wszystkich zakładach włókierniczych, 


Zarządzeniem Min. Przemysłu powołane z0- 
stało Biuro Mobilizacii Sił Roboczych przy 
CZPW!, którego zadaniem jest mobilizowanie 
sił fachowych dla przemysłu włókienniczego. 


W chwili obecnej najbardziej palaca sprawą 
jest obsada zakładów na terenach ZO, polski- 
mi siłami fachowymi. 

Biuro Моб, Sił, Rob, przeprowadza planowe 
przesiedlanie pracowników. zatrudnionych o- 
becnie w zakładach Polski Centralnej į bezro- 
botnych włókniarzy, w zwiazku z tym istnie- 
je na terenie kraju 30 punktów Werbunko* 


МОМА 


Ukazał się styczniewo-lutowy (podwójny) 
ташпег „Nowej Szkoły”, organ: Ministerstwa 
Oświaty, 

Zawiera on w artykule wstępnym credo po- 
lityczne min. Wycecha na tle zadań oświato- 
wych. Z kolei Nestor pedagogiki polskiej prof. 
Ant. Bol, Dobrowolski snuje obszerne rozwa- 
żania p. t. „Ogólna charakterystyka nauk pe- 
dagogicznych i płynące stąd konsekwencje i 
wskazania“. Z uwagi па to, że obecnie wybija 
się na czoło problemów szkolnych sprawa 
szybkiego przysposobienia kadr * nauczycieli 
szkół powszechnych, co stanowi podstawę re- 
alizacji reformy szkolnej, poświęcono tej kwe- 
stii wyczerpujące studium pióra E, Czerni- 
chowskiego. Zorganizowaniem akcji uświada- 
miającej społeczeństwo o sprawach wychowa- 


EF i 
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wych, które rejestrują chetnych na wyjazd. 
Organizowaiie sa transporty z różnych miej- 
scowości kraju, jak: Białystok, Warszawa, 
Z ка Wola, Poznań, Kraków. Krosno itd. 
Pr edleni otrzymują па drogę prowiant, a.po 
dróż odbywa się w specialnie zarezerwowa- 
nych wagonach. 

W wyniku tej akcii obecnie pracuje ponad 
15.000 Polaków w zakładach włókiermiczych 
na ZO. 


Z uwagi na brak fachowców. w różnych 
branżach włók., a zwłaszcza w przen zj 
lniarskim, przewiduje się na dużą skalę, akcję 


szkoleniowa. 

Biuro Mobilizacji Sit Roboczych posiada du- 
że zapotrzebowanie ла wykwalifikowanych 
pracowników bawelnianych. wełnianych, Iniar- 
skich oraz na siły umysłowe, techniczne i biu- 
тоте. 


nia zajmuje śię następnie М: Librachowa w 
artykule пг. ten temat. Niezwykle ciekawy pro. 
blem zainteresowań czytelniczych młodzieży 
powojnnej omawia Stan, Świdziński. Hołd 
pamięci zmarłego niedawno Kuratora О, S, 
Krak. M. Wyspiańskiego,  niestrudzonego 
szetmierza demokracji, składa Artur Bardach 
w artykule poświęconym omówieniu jego spu- 
ścizny pedagogicznej. Obszerny dział pisma 
tworzy kronika oświatowa. Spotykamy w niej 
stale dział zagraniczny. Tym razem Żanna 
Kormanowa pisze o oświacie w 7. S. R. Ru 
schyłku wojny, prof. B. Suchodolski o refor- 
mie oświatowej w Anglii, Adam Pawłowicz o 
wychowaniu politycznym w szkołach czecho| 
słowackich. Numeru dopełnia obfity przeglad 
prac Ministerstwa Oświaty i liczne aktualia. 


tach Wielkopolski mieszka polska lud- 
s ność miejscowa . 

Słyszało się i czytało w prasie o wy* 
padkach, że ten ełement został zaliczo- 
ny do Niemeów... Ale nie można działać 
zbyt pochopnie, gdyż groziłoby wówczas 
pokrzywdzenie ludzi, którzy mogą stać 
się czynnym składnikiem naszego spo-. 
łeczeństwa, Jaką powziąć decyzję? 
Czy nie należałoby pamiętać — czytamy 
w „Kuźnicy“ — iż korzystniej będzie, 
„jeśli nawet pozostanie w społeczeństwie 
polskim ten і ów, niesłusznie zweryliko- 
wany“ aniżeli pozbywać się go. Wszak 
weryfikacja „jest początkiem kontroli 
społecznej, a zatem bedzie jeszcze oka- 
zja do sprawdzenia słuszności decyzji. 
Natomiast strata choćby jednego Polaka 
jest dziś rozrzutnością, 


— 


Tak więc mając do wyboru „bezwzględ 
ną aseptykę polskieśo społeczeństwa” i 
„koncepcję kulturalno-narodowej atrak- 
cyjności, wiary w asymilację, we wchło- 
nięcie elementu nie niemieckiego, lecz 
niemczoneśo, elementu niezwykle cenne- 
бо, zdawna osiadłego, o niezmiernie waż- 
nym dla kraju potencjale społeczno-eko- 
nomicznym* — publicysta „Kuźnicy“ 
wypowiada się za tą drugą koncepcją. 


„Rozstrzygnięcie tego zagadnienia w 
duchu nie tracenia dla Polski tego, co 
może stać się podstawą jej istotnych, 
narodowych wartości jej istotnego na- 
rodowego aktywu — domagają się ci, 
którzy wierzą, że w toku pracy o u- 
trwalenie Polski na Zachodzie będzie- 
my stale postępować naprzód, bedzie- 
my pozycje nasze umacniać, wytwo- 
rzymy kadry społeczne, które w wy- 
padku naszej — w chwili obecnej — 
pomyłki będą w stanie odrzucić ludzi, 
których polskość okaże się tylko ko- 
niunkturalną, złudną maską“. 


ИИППИТ 


Piszcie о swych 
helączkach do 
„tygodnika 
Demokratycznego" 


ОРЕ РЕ РЕР 


Książki dla żołnier 


Na trzeci numer „Biblioteczki utworów fi- 
terackich* (Wyd. Prop. Polityczno = Wycho- 
wawczej WP.) składają się „Wiersze i pieśni 
Armii Ludowej“. Zbiorek ten przewyższa po- 
przednie Obiętością, bogatszym i bardziej zró- 
żnicowanym doborem tematyki oraz walorami 
artystycznymi. Wiersze i pieśni, zawarte w 
powyżej wymienionym zbiorku, powstały w 
czasie gorączkowej akcji ruchu podziemnego, 


w okresie twardej i nieubłaganej walki z oku- | 


pantem. Są one wiernym odbiciem poszczegól- 
nych jej fragmentów, wycinkami bujnego, pel- 
nego niebezpieczeństw życia bojowców z AL. 
Przewijają się w nich motywy partyzantki, 
"znajduje dobitny wyraz akcja zamachowo - 
sabotażowa, wyraziście maluje się brawura i 
temperament bojowy iei uczestników, Gorące 


umiłowamie ojczyzny i świadomość ideowa 
tworzą wspólny kościec dla poszczególnych 
utworów zbiorku. 

Zasadniczy ton jego — szczery, niefałszo- 


wany patriotyzm — sprawia, że w wierszach 
tych brak rzewliwei liryki, patosu. Nie ma w 
nich komedianctwa, mizdrzącego się w lustrze 
do grymasu własnej, „bohaterskiej * pozy, 
przy akompaniamencie patriotycznych śpie- 
wów i deklamatorskich gestów. Jest w mich 
tylko meskie spojrzenie w twarz. Mówi o tym 
z żołnierską prostotą ppor. Borowy w wier- 
szu „Ojczyzna“: 

Tam, nikt nie grat bohaterów. 

a ieśli chwytał sie za sercel 

To naprawde, 

to umierał. 


W zbiorku tym mieszcza sie wiersze Mie- 
czysława Jastruna. Stanisława, Jerzego Leca, 
Marii Casttellati, ppor. Borowego, Wandy 261- 
kiewskiei. j 

Uzupelniaia go jeszcze pieśni partyzanckie, 
owiane ta samą nuta szczerego patriotyzmu, 
Pomimo  dróbnych niedocjągnięć, zbiorek 


PAi 


przedstawia miewatpłiwa, choć niewielka obię- 
tościowo, pozycie w literaturze okresu wo” 
jennego. 

t n * r 4 

Następną pozycią w biblioteczce utworów 
literackich sa „Wiersze wybrane* Marii Ko- 
nopnickiej, Dążeniem wydawców było odświe- 
żenie w pamięci czytelmika twórczości poetki, 
której „przyświecały zasady demokratyczne- 
go humanizmu i postępu społecznego”. Czy 
to jest wszystko. We wstępie poprzedzającym 
zbiorek powiedziano: „Konopnicka porusza do- 
niosłe zagadnienia і bolączki społeczne, uka- 
zmjąc nędzę pańszczyźnianego chłopa i prole- 
tariatu miejskiego... Poetka, kierując się Wwy- 
łącznie sercem, Staje po stronie biednych i 
pokrzywdzonych...” 

Czytając przytóczony tu wstęp zastanawia” 
łem się, czy wydawcy mieli słuszność, czy 
wobec ogromu przemian, zachodzących obec- 
nie w strukturze społeczeństwa i wobec wy; 
sokich wymagań, stawianych  iednostce (i 
zbiorowości) przez twórczy rozpęd życia, rea- 
lizującego postulaty demokracji, postawa „wy: 
łącznego kierowania sie sercem“ iest słuszna? 
Czy nie należy wymagać — i to zarówno od 
autora jak i od czytelników — dążenia do uzy- 
skania pełnej, rozumowej — a nie jedynie u" 
czuciowej — Świadomości ideologicznej? То 
właśnie jest dziś zasadniczym postulatem 
dnia, Dlatego, nie zaimując się krytyką war- 
tości poezji Konopnickiej — poezji, dziś już 
przyznać trzeba, mieco zwietrzałej — uważam, 
iż wskazanym byłoby raczej dobieranie auto" 
rów, spełniających ten drugi warunek. 

Przechodzę do drugiej części wydawnictw, 
do miesięcznika gł. Zarz. Polit.-Wychow. WP. 


g 


Pismo wydawane iest w formacie broszury Ё! 


nosi tytuł „Praca polityczno - wychowawcza 


w woisku*, W okresie rocznego istnienia mie-| 


sięcznika ukazało się 12 ieco numerów, prze” 


już, | 


51 politycznej oficera polityczno = wychowaw- 
czego i usprawnienia jego praktycznej dzia- 
lalności Układ tematyczny pisma zdradza 
dążność do nadania mu charakteru. zgodnego 
z przeznaczeniem. Każdy numer zawiera ar- 
tykuł wstępny oraz kilka artykułów na tema- 
ty polskie, Sytuacji międzynarodowej poświę* 
cóno każdorazowo conaimniej jeden dwa 
artykuły; kształceniu wiedzy militarnej oraz 
polityczno =- wychowawczei służy specjalny 
dział „Z naszych doświadczeń ', Zawartość 
pisma nzupełnia rubryka „Fakty Ё dokumen- 
уб. 

Dział „na tematy polskie“ omawia istotę i 
kierunek przemian gospodarczo - społecznych, 
jakie zachodzą w naszei rzeczywistości. Tu 
znalazł również wyczerpujące naświetlenie 
wartki nurt z życia politycznego, nowe ziawi- 
Ska na jero powierzchni, ich kulisy i sens 
istotny. Teraźniejszość zestawia sie z przy” 
szłością, Działy „Na tematy polskie* 1 „Fak- 
ty” obfitnią, oprócz tematyki aktualnej, w] 


krytyczne naświetlenie zagadnień historycz- 
nych. Każdy numer pisma zawiera również | 
dział па tematy międzynarodowe, omawiający 
zjawiska międzynarodowe, Zagadnienia prak- 
tycznej pracy oficera, systematyczne szkolenie | 
żołnierza i stosunek do tudności cywilnej за | 
przedmiotem artykułów  instrukcyjnych W| 
dziale „Z naszych doświadczeń, który zaj- 
z , 


50 proc.. zawartości miesięcznika. 


Sześcioletni okres okupacji niemieck 


iej prze- 
ztniernieę zapasy drukowanego Sło- 
wa polski wskutek czego odczuwamy dziś 
| katastrofalny głód ksiażki. Pojawiają się | 
wprawdzie wznowienia (nieliczne) dzieł na-| 
Szych wybitnych pisarzy przedwoiennych i 
książki młodszej zeneracii, ale rowolnie wzra- 
stający ruch wydawniczy nie może zaspokoić | 
| potrzeb czytelników. Każde nowe wydawnic- 
[two witane jest z ożywieniem, niemniej jed- 
nak należy ustosunkować się do nich raczej 
krytycznie, oceniając stopień ich użyteczności 
społecznej і Ww literackiej czy publicy+ 
"i mierników użyię przy 
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гпас2опусһ Ша rozszerzenia horyzontów my-|ocenie wydawnictw Oddziału Propagandy Gł. 


Zarz. Polityczno - Wychowawczego Woiska 
Polskiego, 

Działalność wspomnianego wydawnictwa w 
okresie od początku wb. r. do chwili obeenei 
wniosła spory dorobek ną rynku wydawni- 
czym. Wydane przez nie książki i broszury 
podziełić nipźna na trzy zasadnicze grupy: 1 
Utwory literackie, 2) miesięcznik „Praca Po- 
lityczno - Wychowawcza w wojsku“ (do u- 
żytku służbowego), 3) broszury o treści ogól- 
nej. wie pierwsze grupy omówiłem już w 
poprzednich numerach, obecnie przechodzę do 
ostatniej, 

Trzecią cześć wydawnictw Oddziału Pra" 
pagandy Polit-Wychow. WP. stanowi szereg 
broszur o naiprzeróżniejszeł tematyce, lecz 
wspólnym zadaniu: rozpowszechnienie znajo- 
mości zjawisk i przemian zachodzących obec- 
nie w naszej strukturze społeczno > politycz- 
nei, Tematyka poszczególnych broszur jest 
ciekawa i zmierza dó uięcia całokształtu ak- 
tualnych zgadnień współczesności. Zagadnie* 
nia gospodarcze omawiaia broszury: „Odbu- 
dowa gospodarcza nowej Polski“, „О karte” 
lach, koncertach i trustach', Zagadnienie poli- 
tyki wewnętrznej poruszają książki: „Powsta* 
nie w Warszawie“, „Sanacia”*, „Nowa karta 
dziejów Polski“. „Klasa robotnicza” i inne. 
Jest broszura poświęcona pamieci ofiar barba- 
rżyństwa hitlerowskiego „Polegli w walce", 
Jest historyczno + etnograficzne i gospodarcze 
zarazem popularne dziełko о ziemiach odzy- 
skanych „Ziemie Polskie na Zachodzie” О 
stosunkach zagranicznych iuformwie nas książ* 
ka „Uroienia i rzeczywistość”. Zebrano rów- 
nież wypowiedzi najpopularriejszych osobi* 
stości polityczarych w „Przemówieniach powi- 
talnych“. 

Ten pobieżnie czyniony przegląd musi chwi" 
lowo wystarczyć dla zorientowania się w ©- 
gólnej tematyce broszur. Szczupłość miejsca 
nie pozwała na obszernieisze omówienie. Nie” 
mniej jednak stwierdzić należy, iż stoją one 
па ogół na poziomie, wymaganym dla tego 
rodzaju wydawarictw, 

ts 
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społeczeństwo.| Jest to nil lezbitym i ogromnie radosnym 
dochodów. przy | objawem, że вўё 1 łapówek i protekcji 
ołażliwej admi- |stracił swą 1 сн rezawodność, sko” 

ro ludzie, któ mogli i niewątpliwie pró 
wać z rąk sprawiedliwo” 
роуа i odpowia” 
śmiertelnicy| za swoje 


wcale wygo*|1 
dwi nych od 
rolę udzielnego | bie 
sów) 
Kontrola? Nie przesadzimy, mówiąc, 
nie spełniała ona przez czas długi właści- 
wego zadania. ] 
Łowiono, чоо płotki i okonie — а | 91®@ Jr. W 
że przeważnie mieli szczę - 


NISZCZENIE TALENTÓW 


Dotkliwie odczuwamy brak fachow 
ców w Polsce. Zjawisko to doty czy 

wno różnych dziedzin „naszej ałalnoś- 
ci gospodarczej, jak i admi nistracyjne j | Р 
i kulturalnej. Na Ziemiach Zachodnich |2 
zmuszeni jesteśmy w wielu zakładach |? 
trzymać niemieckich fachowych robotni*| 
ków, przy których uczą się nasi robotni- | ЗУ 
cy. Nie jddnolżożnię mus opóźniać wyj 


$ zdać gobi ie sprawe 

egu-wypa dków w Gdańsku, gdz 
wał tak udatnie pozę niez 
iet Gróiser — Förster, z dziejów wy 
1а lewicowej оро zyc ji ñ 


aeh A cynicznych przy 5 i ŻKI DROŻEJĄ 
zgi пуст produk | OR", ciś ДҮ, czy, kuzyn - był, gdzie : " * 
y uprzednio у кос wytworco | e) i powiedział słówko, Sygnalizujemy to z pewnym niepóKo* 


W administracji brak ludzi przejawia 
się niemniej jaskrawo. Ten brak ludzi po 
woduje w wielu dziedzinach chaos, a па- 
wet poważne szkody. 

W pracy kulturalnej Eys bòdaj najgo- 
rzej, Okupant staranı 
uki, nauczycieli, literatów, dzienni 
Ten ғ stan rzeczy nakazuje os 
korz) $ e sił ludzi oraz 
Staranie © każdego 
się społecznie. Ni 
niec 5 budżet opiek 

szpi italni chwa i innych ubezn 
nie o ludzi talemtu, którzy 
rodzą się na kamieniach, j 
konieczne, 


jegomość pod społecz 
ciej koperta przyzwoici 
I riednim mon 1 
nięta, oka 
sposobem zamaz 


_ Pierwsze powojenne wydania ksią” 
b. tanie, przystosowane 
pracy. Ale od tego 
аге rozrostu ruchu уудам" 
książek stale i systematy 


Ту istotnie 


procesu Noi ymber 


a Obywatel- Kor 
i УТЕ” prze 
owal,- prześl 


bo rozstawione sieci 


yvżka ma swoje uza é 
nie przydziałowe 
przez prywatne 
rolnym rynku par 
ku i robocizny, w 
iększających się 
Ale wszyst” 
szne argumenty, 
Чака, za którą 
zł, jest dla 
obywateli, ży 
'ycznych та 
sda, że w 
a ceny ma- 
а dzig daleko Тай 
wojną, kiedy wła 
miotem  luksuso” 
wybranych i 
iały wpierw się 
aprzedawcy 


iależnej spi 
ojennych zbrod 
tu do nas zawinili 
a Tów” 
„dobrych 


| nie zmieni 
nagha ł 
przy c 
oh Z 


ZEPSUTA WAZELINA 

W „Nowej Epoce' czyt 
Coraz to dochodzą nas w 
nych wydarzeniach, za który mi 
jednak głębsza b і 
Oto te drobiaza leszkańcy Targówi vka 
ufundowali sobie "kino і nazwali je imie- 
niem urzędującego ministra, W jedne 
z instytucji warszawskich na zakończenie 


z dużą RK 
n biurowych, 


Siad 


my 


Ф < 


który wy 
ałek m 


dów L l 
a dy rektorzy, naczelnicy, 
dotad 1 miliony 


si| PROSZĘ SIAD АС, PA 
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Naduż 


nie oko 


i ja а 
akademii z okazji I+ej rocznicy oswobo- i ły sie u nas z kontroli, skad najczęściej « droga wiedzie 23 we księgar- 
dzenia stolicy przedstawiciel Zw, Zaw.|żająco powszechnym а. prosto do ula. nie mak “le m la pociecha, 


uw 


igę bezsporny 
wy na wszystkich 
w cieżkim okreeie powojen 
le niski i że nie stać nas па 
st tej tamiej stósunkowa 


pracowników dziękuje dyrektorowi Insty | 
tucji za wygłoszenie pieknego, pouczają- 
cego, . okolicznościowego przemówienia. 
Fakty tego rodzaju można by mnożyć w 
mieskończoność. Optymista wprawdzie od 
powie nam: przecież to są głupstwa, о któ 1; б z 
rych nie warto mówić. My jednak jesteś (Korespondencja własna Т. D.) 


àlt, że 


> s т 4 ТУ] = y „a 
my odmiennego zdania. Te rzeczy, przeci- ! ‚ Dlatego w а po зге! з pomas 
wnie, trzeba publicznie piętno lektrotrakcyjne DOKP Wro kilis o utrzymani "en szływrych „przy 

w dniu War-|najmniej па ną с: produkcji wy* 


kryje się za nimi małość i nied 


i, któ i Jaństwo - 
dzi, którzy odgrywala często doś wowy In 


daw 


те- 


é ротата 


i 1 ч $ 7 к Жы | е rola i 
rolę w naszej administracji. A tego тойха | 5! ci „pierw ZEG pol u, >( aty tut Wy daw SPEI rolae— moim 
ju niedemokratyczną, utrzymana w stylu | Się z jednego wagonu motorowego косі cz potega na udostęp” 
ściśle sanacyjnym wazelina jest przyczyn | doczepnych, dla obsługi węzł | wy wi eztony i howo garną 66 

kiego Warszawa — Otwock. р kil- a naprawdę 


kiem do mentalności ademokratycznej. 
I. Р, 


te mieszczą 
atowym, na 


s gkończyć z zale* 
1 sk istnym potopem po- 
tualnych broszur i broszu- 
} ydawanych, z ową propa- 
wa łatwizną, która poczyna już nu“ 
jcierpliwszego czytelnika, daremnie 
ego w witrynach księgarskich 
ych „nowości', lub wznowień 
dzieł задо i obcej literatury. 


GREISER W WARSZAWIE 


Były prezydent *prześwietnego Senatu 
Wolnego Miasta Gdańska, tudzież 
leiter i kat Poznania, zawitał do Warsza 
wy, gościnnie przyjęty w jedynym god- 
nym tak zacnej persony miejscu — w 1 
murach więziennych. кто 

Proces, który się z pewn Г 7 papie 
се odbędzie, niezawodnie wszec 
oświetli „cywikzacyjną' rolę 


Po dwumiesięcznej 


zkańcom podstołc 


nym. 
„W uroczyk stościach 
kc omuni 


budynków 
urzona, a inne pozb 
| Dopiero dz 
рир W r| żone pracy grupy entuzjastów, 
„Warihageu” przez wieloletniego pana ży ictwem "in Tyszki 
cia i śmierci milionów Polaków. Z pew* budynków z gruzu, 
nością usłyszyny znowu gorace zapewnie 9 і kilka 

nia, że on Greiser owszem miłowa 
lew meżnie bronił dzielnych Polaków 1 że | } 


„| ATCY 


| O przykłady. nietrudno. „Dymy nad Bir 
kenau" — bezsprzecznie książka wartoś- 
iowa, dzieło sztuki, opowiadające nam 
о okropnościach Oświęcimia doczekały 
ię drugiego wydania. A dziesiątki bro* 
|szurek na ten sam temat, zdążyły już її“ 
tonąć w R 


sej 


у, która położ 
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uruchomieniu urza 


r Lubaniu, 


mos 


za gobą: naprawę pięciu ушр k 


tki ten yini іес ta owy linii Szymbark — sztatów 38 
immler, Gestapo, SS itd. Stare пале топі pięciu wagonów osobowych, ośmiu fr.) .| nd lemy w dziedzinie wydana propa- 


to kawały. | aan R RR AAA ; z m i уш „|gandy jedynej, niezastąpionej, propagan 
Wskazanym byłoby jednak bardzo, aby KANUNIN by: opartej па mocnych fundamentach wie 


interesujący ten proces oświetlił również D "9 4 k г Odb | dzy i taletów pisarskich. Tylk 
з 5 где AER ży ч 02 ае ватёк1сһ. Tylko ona zdat- 
i pizedwojenną działalność tego gdańskie | OZ GA а A 


; - А "R ną będ zaspokoić odczuwany coraz bar 
go kupczyka 1 ротоеге MESTAT i А 1737 | dziej рї rzesze czytelnicze głód słowa 
dzięki WOSEENENTU. . PRZEWINUJĄCENNU (jak mı LAL drukowanego, które równocześnie tak, 
się okazało obecnie na krótką metę) шттйеј, FAT 4 z 
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szczeniu się w szeregach partii narodo” — stać udostępniony ludziom pracy, 
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Б wajen-= |sobie kryteria, па których będzile się sta 
ро kc рен  Копіест- rała oprzeć swój światopogląd. Ртхевіа- 
а podstaw оеро | jąc wierzyć, że można zmienić człowie* 
г do zwrotu w kie ka beż przebudowy warunków  społecz* 
„|nych i gospodarczych, pamiętać musi, że 
zmiany gospodarcze budować można tyl 
d|ko na człowieku, który swoim morale na 
Ё daje treść normom życia. I dlatego mło” 
jące mło | dzież akademicka unika jednostronnego 
wartościowani ia. Ostatnim niemniej waż- 
nym czynnikiem wpły wającym na ukształ 
zasdd światopogladowych dzi 
go studenta jest trudna sytuacja 
alna. Student żyje przeważnie w al 
ratywie >omięcizy nauką, a pracą za” 
robkową aca biurowa, korepetycje, czy 
handel sprawiają, że dzień jest za krótki 
na naukę, a noc nie wystarcza па беп. 
Stan ciągłego napięcia nerwów potęguje 
e lektualny sceptycyzm. Ale po 
my się! Młodzież jest rewolucyjną 
samej natury i intuicyjnie potrafi Toz- 
i co przebrzmiało і skończyło 
О са nadchodzi, zwiastując lep 
Б С. I wbrew obawom, obie- 
napewno kierunek właściwy. 


Na odcinku mł łodzieżówym 


кеттет) цо с 


Światopogiąi 
Z 


zym były i są dla nas krajowe uniwer” 
aytety — o tym chyba mówić nie potrze- 
ba. 

Filomaci i Filareci, związki młodzieżo” 
we i powstanie z roku 1830, Szkoła Głó- 
упа, уг Warszawie i rok 1863, rewolucja 
1905 róku i jej awangar kademickaą — 
to wszystko opromieniło młoc 
aureola, оїостуіо nimbem 
i wyznaczyło jej rolę przodownice: 
czynaniach społeczno = politycznych i kul 
turalnych. 
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uczelni 


ќе? polske 7 ; 
е2 ро wyrwała wojna — oto 


posta 


sobie pokolenie 


ego młod: 


oczy 


Dzisiaj wymaga się od m 
wu prekursorskich wystąr 
nie społecznej i politycznej 
go spełnić nie może, więc j 
że па wyższych uczelniach 
same stosunki, jakie panowały т 
śniem 1939 roku. 

A przecież dziś nie wolno 
że mamy za sobą sześć lat 


zmieniła ducha młodego pokolenia i wpły йа е]. | 
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EDWARD WYSOCKI 


ŁÓDŹ PLAC WOLNOŚCI Nr 8 
tel. 144-56 


CENY NISKIE: 
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HURTOWE 


mikroskopy, aparaty 


We własnych warsztatach + 


w zakresie optyki i 


WESOŁOWSKI, 


ge л ала Т 


MIEJSKA OGRÓD Z00LOGICZNY| 


W ŁODZI 


KUPUJE stare, nie nadające się do pracy KONIE 
Potrzebna również świeża padlina 
Zgłaszać się osobiście lub telefonicznie 277-26 
Zamiana zą zwierzęta i ptactwo egzotycme MOŻLIWA 
WŁASNE ŚRODKI TRANSPORTOWE 


W WWO A PDA 


OBWIESZCZENIE 


с ohawiqzku przymusowych szczepień przeciw durowi" 
brzuszaemu 


Na podstawie rozporządzenia Ministra Zdro- 
wia z dnia 17 kwietnia 1945 roku (Dz, U. Rz, P. 
z 1946 roku Nr. 15 poz, 88) wydanego w poro- 
zuimieniu z Ministrem Admżnistracji Publicznej 
w sprawie przeprówadzenia przymusowych 
szczepień ochronnych przeciw durowi brzusz- 
nemu podaję do wjadómości, że w dniach od 
6 maja do 31 lipca 1946 roku na całym terenie 
Wiełkiej Łodzi przeprowadzone zostanie przy- 
musowe szczepienie ochronne przeciw durowi 
brzusznemu, 

Szczepieniu podlegają wszystkie osoby uro- 
dzone w latach od 1886 do 1941 roku włącznie, 
zamieszkałe lub czasowe przebywające na tere- 
mie Wielkiej Łodzi, 

Indywidualnych zwolnień od przymusowego 
szczepienia może udzielić tylko lekarz szczepią- 
cy. po przedstawieniu mu ważnych przyczyn, 
uniemożliwiających szczepienie. 

Szczepieria odbywać się będą 
cych punktach: 

I punki ul. Sierakowskiego 49, 

H punkt ul, Łagiewnicka 37, 

HI punkt ul, Żeromskiego 4, 

IV punkt ui, Pomorska 25, 

У риле ш. Piotrkowska 113, 
VI punkt nl, Lubelska 7, 


w następiują- 


Maty felieton 
аа „НЫЧ Сайла АЫ 


| Uwaga: 


| 


VII punkt ul. Tuszyńska 97, 

VOH punkt uł, Ciasna 10, 

IX punkt ul, Staszyea (Rud, Pab.) 240 
i będą dokonywane codziennie w dni powsze- 
dnie w godzinach rannych od 8-ej do 10-tej, 

Po upływie terminu przymusowych szczepień 
ochronnych na danym obszarze — do szkół, za- 
kładów naukowych wychowawczych, jak ró- 
wnież do pracy w urzędach, instytucjach i przed- 
siębiorstwach państwowych, samorządowych 
oraz prywatnych przyjmowane mogą być tylko 
osoby, które przedstawią świadectwa o dokona- 
nym szezepieniu ochronnym przeciw durowi 
brzusznemu, wzglę,dnie o zwolnieniu od obo- 
wiązku szczepienia, 

Winni przekroczenja przepisów niniejszego 
rozporządzenia, jak również winnć przeciwdzia- 
łania akcji przymusowych szczepień ochronnych 
przeciw durowi brznsznemtu, o ile czyn jeh nie 
jest zagrożony surowszą sankcją z тосу in- 
nych przepisów prawnych, podlegają karze 
aresztu do 3-0h miesięcy i grzywny do 3.000 
złotych lub jednej z tych kar. 

Szczepienia są bezpłatne, 


Za Prezydenta Miastu 
"(—) Eugeniusz Ajuenkjel 
Wiceprezydemę Miasta 


Swińskie przesiępstwu, 
czy przesłępne świństwa 


Przestępstwo jest.. przestępstwem. 


Jest! pieniężne na paczki, na rzekome koszta po- 


przekroczeniem obowiązujących norm і poeią-|S7ukiwania itp. 


ка za sobą ustawą przewidzianą karę, Znamy 
też przestępstwa wydzielone w oddzielną gru- 
ре, szczególnie niebezpiecznych dla dzieła od. 
budowy Państwa — te podlegają orzecznic- 
twu sądów doraźnych i mają sobię „zastrzeżo- 
пу“, wyższy, surowszy wymiar kary. Ale są 
jeszcze jednego gatunku wyczyny  przestęp- 
ne, które — prócz tej, czy innej odpowiedzial- 
ności karnej — powinny pociągać та sobą 
specjalne napiętnowanie, specjalnie ostry sąd 
opinii publicznej, Dotyczy to przestępstw, 
które popełnia się z chęci zysku, z chciwości 
ze straszną, krwawą krzywdą ludzi już do- 
statecznie skrzywdzonych przez życie i nie- 
szczęśliwych, Najjaskrawszym przykładem ta- 
kich świńskich przestępstw sa ostatnio często 
roztrząsane na łamach prasy wypadki wyko- 
rzystywania wiadoniości z radiowego „kącika 
poszukiwamia rodzin* dla naciągania zrozpa- 
czonych rodziców, czy żony na poważne sumy 


ŁÓDZKIE 


ŁOO 


TEL. 277 - 26 


Często się zdarza, że zdobywszy z prasy, 
ezy radio naistotniejsze szczegóły dotycące 
zaginionych, oszust, czy też nawet częściej o- 
Szustka opowiada rodzinie o wspólnych przej- 
ściach obozowych, o tym, jak „biedak źle wy- 
glada“ itd., а poza tym korzysta z chwilowej 
nieobecności i okrada mieszkanie, 2 czego się 
da. 

Również godne najwyższego napiętnowania 
jest wykorzystywanie przez służbę kolejową, 
konwojentów, lub ludzi podszywających się 
pod nich niedoli repatriantów, których trans- 
porty należycie nie „oliwione* łapówkami sto- 
ją tygodniami na zapadłych stacyjkach, Lu- 
dzie są głodmi, ludzie marzną, chorują, dzieci 
giną.. aż wreszcie w odpowiednie ręce złożo- 
na sumką — i transport rusza. 

Takie żerowanie na łzach, na nieszczęściu, 
na krzywdzie i tęsknocie za najbliższymi — 
jest przestępstwem wołajacym o energiczną 
postawę całego społeczeństwa, 
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PRZYRZĄDBY OPTYCZNE 
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кодо niwelatory, trójnogi, łaty, И 
fotograficzne, lupy itd. И 

OKULARY f 
wykonujemy wszelkie naprawy И 

mechaniki precyzyjnej. И 
NIEDBALSKI i S-ka / 
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BURT! DETAL! 


Bogaty wybór pierwszorzędnych żelazek 
(domowe, podróżne), kuchenek, piekarni- 
ków, chromonikieliny, spiral grzejnych, 
Instalacja światła, siły i radia, — Wszelki 
sprzęt elektrotechniczny, 

sę, s 


Warszawska Wytwórnia Grzejników 
Elektrycznych Instalacji Siły 


„AERO” 


вр. z ogr, odp. 


ŁÓDŹ, UL. PRZEJAZD 36, TEL. 185-79 


AIAOSA 


Administracja „Tygodnika Demokratyez- 
nego“ prosi.o wpłacenie zaległej i bieżącej 


prenumeraty. 


Należność prosimy przesyłać przekazem 
poeztowym pod adresem Administracja „Ty- 
godnika Demokratycznego”, Łódź, Piotrkow- 
ską 78, 

Nadsyłane artykuły, nie zastrzeżone zgóry, 
uważą się za bezpłatne, 
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ul. Franciszkańska 3t, 
WOLNOŚĆ 

ul. Napiórkowskieso 16 


= ы RZEZ RZEZ ZA c + a |, 
ROMA 
ul Rzgowska 34 


PRZEDWIOŚNIE 
Zeromskiego 74-76 
TATRY 


ul, 


uł. Sienkiewicza 40 
"AI DRIA mi | 
Marszałka Stalina (Główna 1 
ою) 
' 2 (Plac Reymonta) 
MUZA | 


Ruda Pabianicka 


stansów: w dni powszednie 
16, 18 1 20. 
а”, „hel, „Адпа“, 


gödziny później. 


rę 
Dilety 


ch (Strzelecka 2) pok, 1 w godz. od 
kowska FA, tel 121 87 f 224-381. Wydawca: Zarzad 
D - 09407 Druksrnia Nr 4 Spółdz. 


ZARZĄDZENIE 


O PRZYMUSOWYM SZCZEPIENIU 
OCHRONNYM PRZECIW OSPIE 


1; 2 ustawy z dnia 19 lip- 


Na podstawie art, 


{| са 1919 roku © przymusowym szczepieniu ð- 
,|chronnym przeciwko ospie (Dz. U, R, P. Nr 13, 


poz. 118 z 1934 r.) zarządzam szczepienie: ospy 
па terenie Wielkiej Łodzi, 


Pierwszemu szczepieniu (wakcynacja) podle- 


аа: 


a) wszystkie dzieci urodzone w 1945 roku, 
b) wszyskie dzieci starsze : osoby dorosłe, do» 
tychczas nieszczepione, 

Szezepieniu powtórnemu (rewakcynacja) рой. 
legają: 


a) wszystkie dzieci, które ukończyły lat 6. 

b) wszystkie dzieci 2 osoby dorosłe, dotych- 
czas niezaszczepione powtórnie; 

Terminy szczepień: od 6 mają do 1 czerwca 
1946 roku ; od 2 września da 30 września 1946 
roku. 

Punkty szezepienia: 


I punkt — ul. Piotrkowska 113 
Ц punkt — nl Zawadzka 41, 
ПІ punkt — Zgierska 130, 

| ТУ punkt — ni. Szpitalna 4, 

V punkt — nl, Śrebrzyńsa 75, 
VI punkt — m, Sanocka 36, 

VII punkt — ut. Pryncypałna 5, 
VIII punkt <= ul Pomorska 125, 


t 


IX punkt — ul, Napiórkowskiego 72, 
X punkt — ul. Staszica (Rud, Раъ) 100, 


Szczepienia dokonywane będą w dni powsze= 
dnie w godzinach od 5-ej do 7-ej po południu. 

Sprawdzanie, czy ospa się przyjęła odbywać 
się bedzie w tych samych lokalach ; godzinach 
w tydzień po dokonanym szczepieniu (wakcyna- 
cji i rewakcynacjj). 

Uchylenie się og obowiązku szczepienia po- 
ciąga za sobą sankcje karne przewidziane w art. 
9 ustawy z dmia 19 lipca 1919 roku o przymauso. 


O Z O ZZ 


„Bał tyk*, „Przedwiośnie“ I 


W у d 


wym szczepieniu ochronnym przeciwko ospie 
(Dz, U. R. Р, Nr 13, poz. 113 z 1984 roku. 
Za Prezydenta Miasta 


(—) Eugenjusz Ajnenkiel 
Wiceprezydent Miasta. 


h od dn, 28.17 - 46 r. 


„GRZESZNICY BEZ WINY* 


z, 


„POD GOŁYM NIEBEM" 


|  -—-- 


„DZIECI KAPITANA GRANTA” 
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„FORTANCERKI" 


NK AI 6. w, 


„2 ŻOŁNIERZE” 
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„SKŁAMAŁAM” 


a :є 
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„TRZECH PRZYJACIÓŁ” 


m ст O лш A = 


'„HMALKA” 


Z 


„MANEWRY MIŁOSNE“ 


zy | 


„ZNACHOR* 


nc 


„ENACHOR* 


А 


ННЦ 


„ZŁOTA MASKA" 


Ii 


„ZŁOTA MASKA" 


„EORTANCERKI" 


„PIEĘŚNIARZ WARSZAWY” 


„JADZIA“ 


о godz. 16; 18 | 20; w niedzielę i święta 


„Roma“ rozpoczy* 


ulgowe dla członków Związków Zawadowych,. wojska i uczącej 
ży do nebycia w przedsprzeda ży w Okręgowej Radzie Zwiazków Zawo- 
10-tej do 13-tef. 


і Wojewódzki Stronnictwa Demokratycznego 
„Czytelnik“, Łódż, Żwirki 2, tel. 209-54 


